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Orędzie Trtamatta
MGMsSkuczyło

MOSKWA (obst. wł) — Postępowi dziabuze amerykań­
scy wezwali prezydenta Trumana do zaniechaniu piana udzie­
lenia pożyczki Grecji i Turcji. Krok ten przysporzy wedln# ich 
zdania Stanom Zjednoczonym wiele trudności na lerenie m ę- 
dzynarodowym i utrudni wysiłki 4 mocarstw zbudowania świa­
towego pokoju.
Trzynastu postępowych członków Kon 

gresu zamierzało również wpłynąć na 
Trumana, aby wycofał się ze stanowis­
ka, zajętego w przemówieniu, jednakie 
prezydent ich nie przyjął. Kongresmeni 
zwrócili się wobec tego do podsekreta­
rza stanu Achesona z prośbą o udzie­
lenie'szczegółów sprawozdania.

Senatorowie Taft, Johnson i Peter wy 
razili poważne onawy odnośnie nowego 
kursu amerykańskiej polityki zagranicz­
nej. Peter stwierdził niezgodność wystą­
pienia prezydenta Trumana z tradycyjną 
polityką Stanów Zjednoczonych. Jego 
zdaniem sprawa Grecji winna być pize- 
kazana do rozpatrzenia Organizacji Na-

Zdecydowany 
«*/ p&ißiyce 
utrudni pracę nad pokojem
Krytyczne uwagi prasy brytyjskiej o mowie Trumana

zwrot
ĘJS/i

LONDYN (API) — Agencja Reutera donosi, źe prasa bry­
tyjska wyraża' zdziwienie z powodu pizemówienia prezydenta 
Trumana na Kongresie w sprawie pomocy Grecji i Turcji i z 
powodu daleko idących /.mian w polityce Stanów Ziednoczonych, 
o których przemówienie to zdaje się świadczyć.

Liberalny „Manchester Guardian" pi­
sze Trudno jest przypomnieć sobie bar­
dziej zdecydowane wyzwanie w czasie 
pOKojn. Uwagi „Manchester .Guardian’ 
w stosunku do postawy Trumana są b. 
krytyczne. W tej chwili w Grecji znaj­
duje się komisja Narodów Zjedn. i szko­
da, że prezydent Truman nie poczekał 
aż komisja ukończy swe prace i nadeśle 
raporty do Rany Bezpieczeństwa. Pomoc 
amerykańska, udzielona w sposób, ó ja­
kim mówił prezydent Truman Jest de­
klaracją potęgi amerykańskiej i może 
ntrudnlć pracę nad pokojem”.

Organ Partii Pracy „Dhily Herald", 
dowodząc, że jedynym zabezpieczeniem 
pokoju jest jedność pomiędzy wielkimi 
mocarstwami stwierdza:

„Nasuwa się pytanie do jakiego słu­
pnia naród amerykański jako całość 
przyjmie tezę, że pomyślność całego 
świata zależy głównie od potęgi Stanów 
Zjednoczonych? Jeśli Amerykanie w to 
uwierzą, perspektywy staną się przera­
żająco jasne”. „Daily Herald" żałuje, że 
Jednocześnie z propozycją pomocy dla 
Grecji w Ameryce nie udzielono obiet­

nic, które zapewniłyby wcinosc indywi­
dualną obywateli greckich, jak również 
integralność państwa greckiecc Dzien­
nik uważa, *i zamiast wyrażać przyjaz­
na- gest, v stionę Turcji, Jak to uczynił 
Tuman, rozsądniej byłoby podjąć pró­
by zainicjowania rozstrzygnięcia sprawy 
Dardaneli na płaszczyźnie międzynaro­
dowej.

Konserwatywny „Daily Ekspres: pod
kreślą, te na wypadek konfliktu W. Bry

tania ma wszystko ao sliacenia. Dlate­
go też musi dążyć za wszelką ceną do 
pokoju i przybrać rolę mediatora. „Dai 
ty Ekspress” uważa, że zwycięski Zw. 
Radziecki musi odeg ać większą rolę w 
sprawach światowych. Dlatego też na­
leży uczynić miejsce dla pokojowego o- 
siągnięcia jego słusznych iąJań o wię­
ksze wpływy.

„Daily Worker" pisze: „Ogołocona z 
pięknych słówek mowa Trumana znaczy, 
że Grecja i Turcja mają stać się obec­
nie rodzajem kolonii Stanów Zjednoczo­
nych. Istotnym celem dolarów amerykan 
skich jest ocalenie zachwianych wład­
ców Grecji i dyktatorów Turcji oraz 
powstrzymanie idących naprzód sił de 
mokracji".

rodów Zjednoczonych. Przedsięwzięcia 
pewnych zasadniczych kroków w sto­
sunku do innych członków Narodów Zje 
dnoczonych bez porozumienia się z ONZ 
obniża autorytet tej organizacji, Peter 
wezwał do zwołania w najbliższym cza­
sie nadzwyczajnej sesji Generalnego 
Zgromadzenia celem rozpatrzenia spra­
wy Grecji.

NOWY JORK (obsł. wł.) — Amery­
kański kongres wszechsłowiański zwrócił 
się do prezydenta Ttumana telegraficz­
nie, oświadczając, że orędzie prezyden­
ta przykro zaskoczyło caią demokraty­
czną opinię świata i wszystkich Amery­
kanów, miłujących pokój. Orędzie zagro­
ziło podstawom ONZ.

LONDYN (obsł. wł.) — Przewodniczą 
cy sekcji spraw zagranicznych Partii 
Pracy — Coxton oświadczył korespon­
dentowi Reutera, że ptzemówionie pre­
zydenta Tumana stworzy na całym świe 
cle atmosferę, pełną obaw i nieufności. 
Truman powinien zrozumieć, że brytyj­
ska klasa pracująca nigdy nie będzie 
popierała amerykańskiego kapitalizmu. 
Robotnicy brytyjscy .nie zamierzają po­
magać kapitalistom amerykańskim w o- 
panowaniu wschodniej Europy. Ka»dv 
rząd brytyjski, który próbowałby wcią­
gnąć W. Brytanię do tych rozgrywek, 
byłby obalony w ciągu tygodnia.

Coxton oświadczył, że jako przyja­
ciel Grecji byłby szczerze zadowolony 
z udzielenia jej amerykańskiej pomocy 
finansowej, ala jako demokrata nie mo­
że zgodzić sie z twierdzeniem Trumana. 
jakoby trudna sytuacja Grecp spowo- 
aowana bvła terrorem powstańców.

Pośród powstańców greękich znajdu­
je się wielu patriotów, prawdziwych de­
mokratów i miłośników wolności, pod­
czas gdy w szeregach rządu Istnieje 
niestety wielu byłych kaiaboracjooistów 
i reakcyjnych terrorystów.

lak oczyścit Ktemęy aa Jiitierawsów?
Dalszy ciąg dyskusji nać denazlfikacja Niemiec

MOSKWA (obsł. wł.) — Minwitro-me spraw zagranicznych 
kontynuowali dyskusję nad denazilikacja i demokratyzacją Nie­
miec,

Min. Marshall oświadczył, że wiele 
tysięcy hitlerowców stanie wkrótce przed 
sądem w amerykańskiej strefie Niemiec. 
Postawił wniosek, aby Sojuszniczej Ra-

-Dwie kategorie szarych czytelników-
Znany tygodnik „The Poeple” zamie­

ścił « rubryce „Listy czytelników” oso­
bliwy list, który stanowi nikłe i żałosne 
echo — dziś już całkowicie przebrzmiałej, 
ale ongiś grzmiącej najwyższym teno­
rem — pieśni emigracyjnego „Londynu”. 
List pisany przez Z. Nagórskiego z Edin 
burga w głównym fragmencie brzmi jak 
następuje: „Polska poniosła klęskę, mi­
mo że wystąpiła pitrwsza po strome 
aliantów. Ale Polacy nie tracą nadziei, że 
W. Brytania jest wystarczająco silna aby 
przywrócić Polsce wolność. Wielu Pola­
ków nadal uważa polski rząd na emigia- 
cji za jedyne legalne przedstawicielstwo 
narodu polskiego".

Redakcja „The People" opatruje list 
„polskiego patrioty" krótkim komenta­
rzem: „lest fakt-in pożałowania godnym, 
że są jeszcze Polacy, którzy, jak autor li­
stu, uparcie bronią się przed realnym 
spojrzeniem na otaczającą ich rzeczywi­
stość i w dalszym ciągu prowadzą na te- 
rtnie W. Brytanii agitację przeciw wła­
snemu rządowi w kraju”.

Tyle redakcja angielssiego tygodnika, 
My, ze swej strony, dla podkreślenia 
szczególnej wymowy listu, pragniemy zi­
dentyfikować autora. Zygmunt Nagórski 
jr. jest czołowym publicystą najbardziej 
reakcyjnego c^odka emigracji, osobistym 
przyjacielem Raęzkiewicza i prawą ręka 
wodza ONR — Bieleckiego. Jeszcze 
przed rokiem Nagórski głosił swoje po­
glądy w artykułach wstępnych polskich 
pism emigracyjnych. Jego krótki list W 
rubryce czytelniczej „The Peooie" jest 
Jaskrawym dowodem degrengolady, jakiej 
uległa emigracja londyńska. Ale ta upo­
karzająca degrengolada moralna finan­
sowo Nagórskiemu me zaszkodziła. Zara­
bia ciągle świetnie. Kiedy pisanie po pol­
sko przestało się opłacać, przerzucił si{

całkowicie na pisanie pu angielsku o spra 
wach niepolskich. Ponadto nadal zaj­
muje jedno z eksponowanych stanowisk 
emigracyjnych, których rację istnienia o- 
kreślają złośliwie* trzema słowami Do­
póki król płaci regularnie”. To właśnie 
stanowisko zmusza go od czasu do czasu 
do wykazy wania się przed towarzyszami 
„ideologicznymi" czymś w rodzaju „pa­
triotycznego alibi'- Przykładem takiego 
alibi jest jego wystąpienie w charakterze 
szarego czytelnika na łamach „The Pe­
ople".

Ale poza Nagórskim istnieją izesze 
prawdziwych szarych czytelników, któ­
rych zatruta propaganda tych czy innych 
Nagórskich do tej chwili trzyma z dala od 
ojczyzny, zamieniając powoli w klasę wy­
klętych pariasów. Poza doskonale pros­
perującymi kacykami emigracji są jesz 
cze tysiące potępionych D. P. (displaced 
persons), którym król przestał już płacić 
regularnie. Posłuchajmy, co o tych ostat­
nich nisze inny tygodnik angielski „Rey 
nolds News": „Opieka UNRRA nad Po­
lakami kończy się w czerwcu jeżeli 
część z nich zamierzamy zatrzymać do 
pracy u nas -+ musimy zdecydować się 
na to szybko. W przeciwnym razie Ar­
gentyna, Brazylia i inne państwa wyła­
pią najlepszy element, pozostawiając dla 
nas sam szmelc".

Do te) krótkiej wiadomosn komenta­
rze -ą zbyteczne. Słownictwo używane 
na giełdzie niewolników nie zmienia się 
x upływem czasu.

Tygodnik „Reynolds News" również 
prowadzi u siebie rubrykę listów czytel­
niczych. Ale w tej rubryce Z. Nagórski 
x Edinburga — jak dotąd — głosu nle- 
zabrał.

bero

dzie Kontroli nakazano przygotowanie 
szkicu prawa dla wszystkich 4 stref o- 
kupacyjnyrli, które zapewniłoby oczysz­
czenie Niemiec z hitlerowców.

Min Bidault podkreślit konieczność 
całkowitego usunięcia systemu karteli 
i zażądał przeprowadzenia reformy rol­
nej. co ułatwiłoby demokratyzacje Nie­
miec.

MOSKWA (obsł. wł.) — Zastępcy mi­
nistrów dla spraw Niemiec dyskutowali 
nad tym, jakie kraje- mają przedstawić 
radzie ministrów swoje poglądy na przy­
szłość Niemiec.

Wniosek radziecki o zaproszenie Al­
banii został poparty przez Francję, na­
tomiast W. Brytania i Stany Zjednoczo­
ne sprzeciwiły się temu. Po długiej de-

Gtleguja Rany Saisjtal HU
przybyła do Londynu

LONDYN (obsł. wł.). — Do Londynu 
przybyła 20-osobowa delegacja Najwyższej 
Rady ZSRR.

Delegacja, na czele której stoi przewod­
niczący Rady Narodowości Kuźniecow, 
przybyła na miesięczny pobyt, w trakcie któ 
rego będzie gościem parlamentu brytyj­
skiego.

Nowy wiceminister 
spr?w zagranicznych USA

WASZYNGTON (API). — Komisja 
spraw zagranicznych senatu amerykańskie­
go zatwierdziła nominację Johna Peuriiuy 
na stanowisko zastępcy ministra spraw za­
granicznych.

Attle o zerwań u rokowań
migto-f gfpsłucsi

LONDYN (API). — Premier Attlee o- 
Świadczył po raz wtóry w Izbie Gmin, że 
powodem zerwania rokowań anglo - egip­
skich był fakt, iż rząd brytyjski nie zgodził 
się na natychmiastową i całkowitą ewakua­
cję wojsk orytyjskich z Egiptu oraz na u- 
trzymanit jedności Egiptu i Sudanu,

bacie ustalono, że Albania ma znaleźć 
się na liście krajów, które mogą być 
zaproszone, przy czym zanotowano sprze 
ciw brytyjski i amerykański.

Zastępcy ministrów dla sp.aw Austrii 
delegaci Francji i ZSRR zażądali, aby 
Ausirii nie pozwolono wytwaizać broni 
masowego zniszczenia. W Brytania i St. 
Zjednoczone były przeciwnego zdania. 
Sprawę odroczono do dalszych rozwa­
żań.

Polsko-brytyjskie
rokowania nandkowe

WARSZAWa (Obsł wł.) Szef polskiej 
misji do rokowań handlowych z Angiią 
dr Łycbowski wyjeżdża w najbliższym 
czasie na krotki okres do Warszawy, w 
celu przeprowadzenia konsultacji ę rzą­
dem polskim w najważniejszych proble­
mach, dotyczących rokowań toczących 
się w Londynie. W czasie jego nieobec­
ności będą dalej trwały rozmowy mię­
dzy delegacją'polską a przedstawienia­
mi brytyjskiego ministerstwa skarbu, 
ministerstwa handlu i ministerstwa apro­
wizacji.

Pierwsze odgłosy, jakie dotarły 
do nas zza stołu obrad konferencji 
moskiewskiej, potwierdzają wypo­
wiadany wielokrotnie przez, czoło­
wych p Pitykow świata pogląd, że 
uzgodnienie stanowisk wielkich mo­
carstw w sprawie przyszłości Nie­
miec, stanowiących cięgle najwięk­
sze niebezpieczeństwo dla trwałości 
pokoju, będzie zadaniem trudnym 
wymagającym wielkiego wkładu do­
brej woli i zrozumienia dla jiowagl 
sytuacji międzynarodowej ze strony 
wszystkich zainteresowanych,

I nie mogło być inaczej. Przygoto­
wanie traktatu pokojowego z Niem­
cami — to jeden z ostatnich etapów 
na żmudnej drodze powojennego 
świata do stabilizacji i pokoju, zro­
zumiale więc, że w tym wiaśnle mo­
mencie istniejące pomiędzy poszcze­
gólnymi mocarstwami różnice intere­
sów czy tylko poglądów wystąpią 
najwyraźniej, a jeśli dadzą się usu­
nąć, to tylko przy pomocy daleko po­
suniętych wzajemnych ustępstw i 
kompromisów'.

Dla takiego załatwienia sprawy 
nieodzowna jest atmosfera pełnego 
zaufania i wiary w szczerość intencji 
poszczególnych partnerów oraz zrozu 
mienie dla interesów nie tylko wła­
snych ale także cudzych.

Na tyin tle przemówienie prezy­
denta Trumana tło Kongresu Sianów 
Zjednoczonych, wzywające do udzie­
lenia Grecji i Turcji pożyczki, która 
w głównej mierze byłaby obrócona 
na cele zbrojeniowe, wydaję się ja­
kimś tragicznym nieporozumieniem. 
W chwil, kiedy wszystkie msze wy­
siłki \ Tnny być skierowane !n reali­
zacji idei powszechnego rozbrojenia 
jako podstawowej rękojmi trwałego 
pokoju, prezydent jednego z naj­
większych mocarstw pragnie doz 
broić dwa państwa 1 zdobyć w ten 
sposób dla siebie bazę o zasadniczym 
strategicznie znaczeniu.

W ocenie większości pism anglo­
saskich — nie mówiąc już o prasie 
radzieckiej — wystąpienie. h> potrak­
towane zostało jaKo zdecydowanie 
negatywne. Pokoju nie dźwiga się 
przez dozbrojenie kogokolwiek i dla- 
lego Truman wszedł w omawianym 
posunięciu na złą drogę, która w kon 
sekwencji może bardzo utrudnić bu­
dowę trwałego pokoju.

Posiedzenie 
Rady Ministrów

WARSZAWA (Obsł. wł.) We czwar­
tek ną posier”’.-: ö» 9 - '-Tu- ‘-ć.? .
misi Cyrankiewicz złożył sprawozda­
nia z pobytu polskiej delegacji rządowej 
w Moskw.e i z przeprowadzonych roz­
mów z delegacją rządową republiki cze­
chosłowackiej.

Przyjęto również szereg uchwał i roz 
porządzeń w sprawach bieżących.

Za^isiął holenderski samolot 
typu Dakota

LONDYN (API) - Z Batawii donoszą 
o zaginięciu holenderskiego samolotu ko 
uninikacyjnogo typu Dakota, znajdujące­
go s'ę w drodze z Batawii do Bandoeng. 
Na pokładzie samolotu znajdowało się 
2 członków załogi i 24 pasażerów.

Utrzymuje się Rudej rżenie, że samolot 
musiał przymusowo lądować. Posiadał 
on zapasy paliwa, wystarczające na 4 
godziny lotu. Przelot trwa pof godziny 
przez tę tiasę.

lilii śnujajj lit iM
w konferencji su oskie wsklej

LONDYN (obsł. wl.) — Z kół zbliżo­
nych do Waszyngtonu donoszą, że Świa­
towy Kongres Żydów zwrócił się do 4 
mocarstw z prośbą o dopuszczenie przed 
stawicieli kongresu na konferencję mos­
kiewską.

JEROZOLIMA (obsł. wł.) — Podzie-a- 
na organizacja żydowska łrgun Zwai Ve- 
iuni wysiała do rady ministrów spraw 
zagranicznych no*ę, v, której domaga się 
wniesienia sprawy Palestyny na porzą­
dek dzienny konferencji moskiewskiej.

Walki w Chinach
PARVŹ (PAP).— Jak donos! z Nankinu 

agencja France Presse, wojskowe koła rzą­
dowe oświadczają, że 50-tysięczna armia 
komunistyczna wszczęła ofensywę w pół­
nocnej Mandżurii, przeszła przez zamarz­
niętą rzekę Sungari i zagraża obecnie mia­
stu Teh Hui na południowym brzegu tej 
rzeki.

Z drugiej strony siły rządowe zakończy­
ły przygotowania do natarcia na Charbin.

Concepcion w płomieniach
Walki uliczne w Paragwaju

BUENOS AIRES (API). W Conception 
na północy Paragwaju toczą się od środy 
ciężkie walki miedzy wojskami rządowymi 
a powstańcami. Wojska rządowe rozpoczęły 
bombardowanie obiektów wojskowych w 
Conception z powietrza.

Rozgłośnia iządowa w stolicy Paragwa­
ju, Asuncion, doniosła, że wojska rządowe 
dotarły do miasta opanowanegd przez pow 
stjńcow i rozpoczęły gwałtowne walki ulicz 
ne na przedmieściach.

Po stronie powstańczej walczy wiele osób 
cywilnych, uzbrojonych przez powstańców. 
Sytuacja jest b. poważna. Prezydent Para­
gwaju, Morinigo, zarządzi! wysłanie posił­
ków na micisce walić. 'Wojska rządowe prze 

rwały, linię komunikacyjne, prowadzące do.

miasta, pragnąc w ten sposób odciąć pow­
stańców od Świata zewnętrznego.

Miastu, wskutek odcięcia dowozu żyw­
ności — "roz, w najbliższej przyszłości 
głód. 1/3 domc.w mieszkalnych stoi w pło­
mieniach. Ludność w popłochu gromadzi 
się na ulicach miasta. Wszyscy mężczyźni 
w Concepcion chwycili za broń. Prez. Mor- 
nigo zapowiedział wytępienie powstańców 
ogniem i mieczem i wprowadził w całyn 
kraju stan wojenny, zapowiadając najsurow­
sze kary dla opornych.

Rozgłośnia w,Concepcion donosi, że po 
wstnńcy zwrócili się do Boliwii o interwen­
cję. M. Concepcion opanowane jest przez 
I dyw. piech,, która walczy o obalenie rządu,



dzień Utk b *'et yckt Nr n

W sytuacji—yrsorzonej v Polsce przez 
okres okupacji i bezpośrednio po nim, 
okres początkowego chaosu pod względem 
bezpieczeństwa publicznego, później znś 
koniecznością bezpośredniego odpierania 
napadów band podziemia, mordujących i ra 
bijących i ttłiie zajmujących sie tym sa- 
jnym prucederem „prywatnych" rzezimiesz-

h powstało zjawisko, ogromnie szko­
dliwe z punktu widzenia ogólnego bezpie­
czeństwa w kraju, zjawisko nagminnej 
wprost przestępczości', a mianowicie: nie- 
■.cgiu-ti^go posiadania broni palnej przez 
osoby nieuprawnione i niepowołane do te* 
g°,^

Problem tei? po wielokroć omawiano na 
ramach orasy.

Rezuftatem takiej sytuacji z punktu wi­
dzenia^ magistra tury sądowo karnej była 
przerażająco wielka ilość spraw karnych, 
toczących s'ę przed wojskowymi sądami re­
jonowymi zakończona w przeważającej ilo­
ści wypadków ogromnie surowymi karami, 
yahaiacymi sie szczególnie w czasokresie 

od czerwca .346 r. w granicach od pięciu 
lat pozbawienia wolności do kary śmierci 
włącznie. Ze społecznego zaś i gospodar- 
ezego punktu widzenia _znaczoio to vyelt- 
minowanie spośród produktywnych i mogą 
Cych pr- n:eść korzyść swoim wkładem pra 
cy w odbudowę Państwa obywateli — wie­
lu rą roboczych i nieproduktywną izola­
cję ich w ir.urach więziennych ns długie 
lat?

im utną to była konieczność, ale też 
niezbędna wobec wielkiej surowości prze­
pisów prawnych, regulujących to zagadnie- 
me, a podyktowanych celowym dążeniem 
Państw ł, by odebrać broń z rąk osób nie­
powołanych 1 zapobiec przesiąkaniu Jej w 
rę5* e>e,nentt* zbrcd czego, rj. rabusiów 
«Uienia publicznego i prywatnego, oraz 
członków band leśnych, uprawiających ten 
*am proceder, niejednokrotnie pod płasz- 
czykiem haseł pseado-ideologicrno-politycz- 
r.ych, płynących z... Londynu.

W tym stanie rzeczy radykalnego cięcia 
dokonała ustawa amnestyjna z dnia 22 2. 
1947 r, stwarzając dwie zasadnicze moż­
liwości: a) w stosunku do osób, które po­
siadają nielegalnie broń palna, dotychczas 
nie pociągniętych do odpowiedzialności kar 
nej za tę zbrodnię, — dając im możność 
Ujawnienia tego faktu przed Komisią Am- 
n otyinr I poparcia tego „czynnego żalu" 
dobrowolnym i ctem zdania posiadanej bro­
ni w ręce władz, Osoby, które tak postą­
pią, spotkają się z zagwarantowanym im 
przez ustawę przebaczeniem popełnionego 
przestępstwa — usuną w ten sposób, bez 
jakichkolwiek ttjemnyc skutków dla siebie, 
ciążące nad nimi widmo d'ugoletniego wię 
z snia. b) W stosunku do osób, które za 
nielegalne posiadanie broni dostały się w 
ręce władz wymiaru sprawiedliwości — u- 
stawa amnestyjna zastosowała bardzo da­
leko Idące nlgi — darowując całkowicie 
orzeczoną względnie grożącą karę więzie­
nia do lat pięciu włącznie, oraz w znacznej 
mierze łagodząc kary, orzeczone przez Są­
dy powyżej tei granicy

Fobieżna chociażby statystyka w tym 
względzie wykasuje, że nrzeważająca więk­
szość spraw o nielegalne posiadanie broni 
kończyła się wyrokami skazującymi na pięć 
h' więzienia. W ten sposób przeważająca 
większość osób skazanych za te przestęp­
stwa, i::ż opuściła, względnie w najbliż­
szych dniach opuści, mury więzienne z ła­
sk' ustawy amnestyjne', wynosząc ze sobą 
chyba n» zawsze naukę... ciężką

Nie należy zapominać o bardzo waż- 
hym dla nieujawnionych dotychczas prze­
stępców *postanowieniu ustawy amnestyjnej. 
Ujawniający się mianowicie dobrowolnie 
przed Komisją Amnestyjną (ale nie zatrzy­
many przez władze bezpieczeństwa) prze­
stępca, korzysta z ustawowego przebacze­
nia tylko w granicach ujawnienia swego.— 
Jeżeli więc ktoś ujawni jedynie część swej 
przestępczej działalności, a zatai część po­
zostałą — z amnestii skorzysta jedvnie do- 
lyczme czynów przestępnych, które dobro­
wolnie ujawnił. Zostanie zaś pociągnięty 
do odpowiedzialności za przestępstwa, któ­
re zataił, a które ujawnią władze i oramy

bezpieczeństwa. Z drugiej jednak strony 
osoba zatrzymana np. pod zarzutem kra­
dzieży — może już po zatrzymaniu (byle 
Dy przed 25. 4. 1947 r.) ujawnić sama do­
browolnie fakt, iż posiada ponadto niele­
galnie broń palną. To ujawnienie będzie 
powodowało bezkarność przestępstwa nie­
legalnego nosiainnia broni, niezależnie od 
odpowiedzialności za kradzież.

Z dniem 25 kwietnia 1947 r. upłynie 
okres, ustanowiony przez ustawę amnestyj­
ną, w którym można bezkarnie, korzysta- 
|ą^ z ustawowego przebaczenia — uiav.nid 
posiadaną nielegalnie broń palną. Minie też 
okres zwalniania z więzień osób, skazanych 
za to przestępstwo.

Pamiętać należy jednak bezwzględnie, 
że kto raz z dobrodziejstwa amnesti sko­
rzystał, a w ciągu lat dwóch od jej wejścia 
w życie, tj. w czasokresie do dnia 25 lu­
tego 19-<r’ r. ponownie dopuści się tego sa­
mego rodzaju przestępstwa, odcierpieć bę­
dzie musiał nie tylke karę za nowe prze­
stępstwo, ale też i darowaną karę za po­
przednie. Tak stanowi ustawa.

Należy też pamiętać, że ustawa daro­
wuje i przebacza przestępstwa popełnione 
do dnia 5 lutego 1947 r, — Ktc zatem po 
dniu 5. 2. 1947 r. ujęty zostaje na popeł­
nieniu przestępstwa nielegalnego posiadania 
broni palnej, amunicji lub innego rodzaju 
materiału wybuchowego — ten nie tylko 
nie skorzysta z dobrodziejstw ustawy am 
nestyjnej, ale wręcz przeciwnie, • poniesie

karę, wy mierzoną mu przez Sąd w rozmia­
rze znacznie surowszym, niż dotychczas. 
Sam siebie bowiem postawi w rzędzie jed­
nostek aspołecznych, niepoprawnych któ­
rzy błędów popełnionych nie rozumieją, a 
których odstraszyć może od przestęostwa 
jedynie tylko bezwzględna surowość prawa 

dr R. Kaniewicz, kpt.

Wymowny list
Grupa byłych członków podziemnych 

organizacji po ujawnieniu się w Wojaw 
Urzędzie B. P. w Gdańsku wysłała na­
stępujące pismo do Prezydenta Rzeczy­
pospolitej:

l>o Ob Bolesława Bieruta, Prezyden­
ta R. P., w Warszawie.

Byli żołnierze Armii Krajowej, ujaw­
nieni dnia 11 marca 1947 r. w Wojewódz 
kim Urradzie Bezpieczeństwa Publiczne­
go w Gdańsku, przesyłają najserdecz­

niejsze podziękowania za okazaną Sm ła­
skę 1 za możność powrotu do normalne­
go życia.

Gdańsk, dnia 11 marca 1947 r.
»BH LA" organizacyjny okr. Lublin ROAK 
„RYŚ" d-ca gr. leśnej ROAK okr. Lublin, 
„MAZUR" plutonowy pluł. dyw. — raze 

kucyjnego gr. „Michała" okr. Kielce, 
„WIERZBA" szer. gr. leśnej oddz. „Pan­

tera",
„ZAJĄC" sz. gr. leśnej oudz. „Wyboja”.

Jestem odpowiedzialny za wszystko,
dział© w Oświęcimiu — oświadcza Hcossco ssę

WARSZAWA {tei, wf.) — Na piątko­
wej porannej sesji Najwyższego Trybu­
natu Narodowego zeznaje student Gło­
wacki, byiy więzień, który spędził 4 lata

Konsul
brytyjski w Meksyku
zHHflAwuy sa iruic! Mm\)

■ 'EKSYK (obsł. wł.j. — W piątek za­
mordowano na granicy Guatemali konsula 
brytyjskiego w Meksyku.

W ciągu ckolo 2 tygodni zamordowano 
tam 2 lekarzy, 2 plantatorów i 1 kolejarza.

Zatonięcia
statku amerykańskiego

RZYM (PAP), — W pobliżu wyspy 
Pianosa, na południe od Leghorn amerykan 
ski statek handlowy „Exnn'.ia" najechał na 
minę. Wybuch spowodował śmierć kilku 
osób. „Erantia" udawała się z Aleksandrii 
do Cantu.

Dama

nie sprztóa Grealandli
KOPENHAGA CAPI). Duński minister 

spraw zagr.,'Rasamussen oświadczył, że Da 
nia nie zamierza sprzedać, czy przekazać 
w jakiś nny sposób, Grenlandii żadnemu 
obc. ..tu mocarstwu.

Określił on pogłoski, dotyczące sprzeda­
nia Grenlandii, jako bezsensowne.

Sspf lisi nditTfli arlitta
Katastrofa lotnicza w Kordylier:'eh

NOWY JORK (PAP). — Z Bogoty do­
noszą, że samoHt „Douglas C, 400“ został 
odnaleziony w Kordylierach.

Aparat został zniszczony. W pobliżu 
krążą sępy. Nikt spośród 8 osób, które 
znajdowały się na pokładzie tego samolo­
tu, nie pozostał przy życiu.

Inwestycje
w przemyśle węglowym

Państwowy plan inwestycyjny prze­
widuje dla przemysłu węglowego ponad 
B miliardów złotych. Dokonanie wszyst­
kich niezbędnych inwestycji pozwoli na 
wydobycie 10 milionów ton węgla wię­
cej niż w r. ub., dzięki czemu uzyska się 
nowe możliwuści eksportowe.

w obozie w Oświęcimiu w bloku 11, 
t. zw. bloku śmierci. Głowacki opowia­
da o masowych egzekucjach których był 
naocznym świadkiem. Egzekucje odby­
wały się często w obecnośoi oskarżonego 
Hoessa. Głowacki wddział również pier­
wsze próby zabijania ludzi gazem i pier­
wsza zastosowanie śmiertelnych zastrzy­
ków. Próba zagazowania przeprowadzo­
na była na grapie jeńców radzieckich, 
do których dołączono 400 Polaków. Pier­
wsza próba trwała 3 aoby, przez 3 doby 
ludzie dusili się. Kiedą- otwarto próbną 
komorę, świadek musiał wynosić zwło­
ki ofiar. Na pytanie prokuratora oskar­
żony Eloess przyznaje, że przyglądał się 
egzekucjom 'bardzo często.

Następnie zeznaje Filip Pająk, stu­
dent akademii górniczej, który pracował 
w obozie w Oświęcimiu w t. zw. biurze 
politycznym, świadek miał możność 
stwierdzenia, że wyroki śmierci wydawał 
sam Hoess. Istniała wprawdzie specjal­
na aparatura radiowa, za raamocą której 
Hoess otrzymywał rozkazy z Berlina, 
lecz świadek twierdzi stanowczo, że 
Hoess kazał mordować ludzi także bez 
rozkazu.

Star/
rrłajjj ud;nelić 
ft sr&.tisjgia Węgrom

WASZYNGTON (PAP . Tutejszy ko­
respondent „New York Herald Tribune" 
twierdzi, że Stany Zjednoczone pragną u- 
dzielić Węgrom mlpicrw kredytn w sumie 
5 milionów dolarów na zakup bawełny, a 
następnie kredytu w sumie 40 milionów do­
larów na poprawę ogólnej sytuacji ekono­
micznej kraju.

Oskarżony Hoess prosi o glos i oś­
wiadcza: „Panie prezesie! Jestem odpo­
wiedzialny za wszystko, co się działo 
w Oświęcimiu, niezależnie od tego, czy 
o tą-m wiedziałem, czv też nie wiedzia-' 
tern. Chcę jednak prosić, aby mi wolno 
było później sprostować pewne nieści­
słości i zarzuty, skierowane bezpośred­
nio do mnie". Prośba oskarżonego zosta­
ła uwzględmona.

USA otrzymały 
bary wojenne 
na IMipmsch

NOWY JORK (obsł. wł.) — Węzom] 
Stany Zjednoczone t Filipiny podpisały 
układ, na mocy którego Stany Zjedno­
czone otrzymają do dyspozycji bazy wo 
jenne na Filipinach na 99 lat.

Układ polsko-francuski
w sprawie
ubezpieczeń społecznych

PARYŻ (obsł. wł.). — Przebywająca w 
Paryżu delegacja polskiego ministerstwa 
pracy i opiek' społecznej podpisała kilka 
układów z rządem francuskim, dotyczących 
ubezpieczeń społecznych. Zawarte umowy 
przewidują traktowanie obywateli polskich 
we Francji na równi z obywatelami fran­
cuskimi pod względem uprawnień ubezpie 
czetiiowych.

Świadczenia, przyznane przez instytucje 
ubezpieczeniowe we Francji obywatelom po! 
ikim, którzy powrócili lub powrócą do kra 
ju, będą przekazane odpowiednim instytu­
cjom w Polsce.

11.573 osoby zwolniono z więzień
Porad 4.G00 osoL ujawniło sie

WARSZAWA (Obsł. v/ł.) Na zasadzie 
ustawy amnestyjnej do dnia 10 marca 
br. zostało v/ypuszczonych z więzień 
11.573 osoby. Akcja zwalniania z wię­
zień trwa..

Równocześnie z akcją zwalniania z 
więzień rozszerza się akcja ujawniania 
W ciągu pierwszych 10 dni marca przy­
jęła ona charakter majowy. Przed komi­
sjami amnestyjnymi od 1 do 19 marca u- 
jawnilo się 3120 osób. Od początku altcjl 
ujawniło się ponad 4U00 osób, które, 
dzięki dobrodziejstwu ustawy amnestyj-

y@lret o obowiązku uozostülezonia
w obrocie bezgotówkowym

Obrót bezgotówkowy odgrywa w życiu 
gospodarczym i finansowym Państwa po­
ważną rolę. Dlatego też czynnikom decy­
dującym zależy na jego jak najwydatniej­
szym rozwoju. Gospodarstwo narodowe 
przy obrocie bezgotówkowym korzysta z 
uelastycznienia i przyspieszenia obiegu pie­
niężnego a tym samym ułatwienia wymia 
ny dób? Obrót bezgotówkowy uzupełnia 
obieg pieniężny w Państwie i orzyczynia 
się do ograniczenia emisji baknotów.

Dalszy tmspart
zbiorów Ossolineum

WARSZAWA (obsł. wł.). — Władze ra­
dzieckie przekazały Polsce dalszy transport 
zbiorów Ossolineum, zawierającą 67 400 to 
lnów cennych księgozbiorów

Frzckaaanie transportu odbyło się w 
piątek kolo Pr- myśli. Zbiory orzejal ku­
stosz bibliotek, we Wrocławia dr Franci­
szek Pajączkowski.
Oórnicy brytyjscy walczą 

o 5-riniówy tydzień pracy
LONDYN (obsł wio. — W Londynie 

odbył się w oiatek zebranie delegatów 
górników i- wszystkich brytyjskich kopalń 
węgla dla dyskusji nad projektem pięcio 
SkufiSfega tygńfeiii Bliśjś,

Ostatnio w Dzienniku Ustaw ukazał tię 
dekret o obowiązku uczestniczenia w obro 
c;e bezgotówkowym. Dekret dotyczy gospo­
darki państwowej, samorządowej, spółdziel­
czej oraz w mniejszym zakresie — gospo­
darki prywatnej. Nakładą on obowiązek po­
siadania rachunku bieżącego w instytucji 
bankov/ej, dokonywania obrotów pienięż­
nych jedynie w drodze obrotu bezgotówko 
wego przelewów bankowych oraz ześrod- 
kowania obrotów pieniężnych i lokowania 
na rachunku bieżącym wolnych zasobów 
gotówkowych.

Rachunki bieżące uczestników obrotu 
bezgotówkowego mogą być prowadzone w 
jednej z następujących instytucji banko- 
wycł : w Narodowyn B„rku Polskim, B. 
G. K., PBR, PGS, PKO, Banku Komunal­
nym, Komunalnych Kasach Oszczędności 
i Spółdzielniach Kredytowych.

Uczestnicy obrotu bezgotówkowego mo 
gą posiadać poza rachunkiem bieżącym w 
Banku, także rachunek zyrowy w Narodo­
wym Banku Polskim i Pocztowej Kasie 
Oszczędność.'.

Na zagadnienie otrorów czekowych i 
przelewowych, PKO, jako instytucja finan­
sowa zwróciła specjalną uwagę, starając się 
zainteresować tym problemem jak najszer- 
ize sfery gospodarcze kraju. Posiadając do 

brze zorganizowany i o szerokim zasięgu 
aoarat techniczny, PKO juz obecnie wy­
konuję jyielkim gąkrgsję obroty bezgotów

kowe. Te obroty korzystają ze specjalnego 
uprzywilejowania, gdyż PKO nie pobiera 
żadnych opłat, lecz wykonuje zlecenia prze 
lewowe całkowicie bezpłatnie, (a)

nej, m.ały możność przerwania przestęp­
czej działalności. Największa jest liczba 
ujawnionych w woj.\ lubelskim, a miano­
wicie 1254 osoby, które zdały blisko 
1000 sztuk karabinów, automatów i pi­
stoletów oraz wiele tysięcy sztuk amu­
nicji. Masowo ujawniają się również w 
woj. krakowskim, warszawskim i biało­
stockim. Liczba ujawniających się roś­
nie.

W Zambrowie powiatu łomżyńskiego 
ujawnił się prezes obwodu WIN „Brzo­
za" wraz z 3 dowódcami kompanii. Przy 
prowadzili oni 72 członków WIN-u i od­
dali 50 sztuk rnzmaitąj broni oraz 2 po­
wielacze, na których odbijane były nie­
legalne, antypaństwowe ulotki. W, Ra­
domsku ujawnił się Janusiak Wiejław 
pseudo „Prawdzie , dowódca grup KWB 
„Bory", pozostałości rozbitej bandy ,War 
szyca”, działającej nr terenie powia­
tów radomskiego i piotrkowskiego. Praw 
dzic złożył posiadaną broń. Na jego wez­
wanie zgłosiła się już jedna z grup pod 
dowództwem Józefa Olejniciaka pseudo 
„Konrad".

saT

PLAN LIKWIDACJI
„ŻYCtE WARSZAWY" w artykule! 

wstępnym, poświęconym omówieniu dy­
skusji na temat demilitarfzacji Niemiec 
w czasie obrad konferencji moskiew­
skiej, pisze:

„Nie może tlę powtórzyć «ytuacja 
z okresu po 1910 r., kiedy to pewne 
koła na zachodzie chroniły 1 świado­
mie popierały rozbudowę ciężkiego 
przemysłu niemieckiego, obiecując 
soh'e po tym korzyści finansowe I 
polityczne. Chodziło wtedy tym 
kołom o wykorzystanie Niemiec dla 
celów nic wspólnego z interesami po­
koju nie mających. Wiemy co I tego 
wynikło. ,

Te same koła próbują 1 dzisiaj za­
stosować te same opłakane metody« 
Wydaje się Jednak wątnltwe, by dęt­
ko doświadczona ludzkość pogodziła 
rle z galwanizowaniem ciężkiego 
przemysłu a zatem t Imperializmu nie 
mierfciego. Tvm bardziej, że na prze­
strzeni lat 1918—1947 zmienił się za­
sadniczo tikład sił na świcrle.

Dlatego nie mamy powodów, by 
wptolć o szczerości wniosku złożone­
go przez gep. Marshalla. Nallenszvrr 
zresztą snrawdzlapem tei szczerości 
bt dzle pr7"i-rie konkretnego wnios­
ku radzieckiego, wzuwałnrego Rade 
Ministrów Snraw Zanranlrznvch, by 
zleciła Radzie Kontroli Niemiec sno- 
rzadzente do d"!a 1. 7. br. szczeo-Ho- 
weno p'*nu likwidacji niemieckiego 
potenclatu woiennego oraz zrealizo­
wanie tran planu nie późnie], hit do 
końca 1948 r."

•

PODZIEMIE GOSPODARCZE 
W artykule redakcyjnym „POLSKI 

ZBROJNEJ" czytamy:
„Nie odbudujemy się na czas, nie 

s’aniemy sie naprawdę dzielnym 1 
rzetelnym organizmem w rodzinie na­
rodów świata, jeśli nie nauczymy itą 
solidarności społeczne!, jeśli nie wy­
chowamy w sobie troski o dobro ogó­
łu 1 całości narodu, Jeśli nie zrozu­
miemy że czasy dobrobytu dla jed- 
nej tylko pasożytniczej warstwy spo- 
łecznel skończyły sie bezpowrotni!. 
Umieliśmy umierać dla sprawy ogó­
łu, teraz musimy nauczyć się żyć.

Podzipmie gospodarcze amnestii 
od społeczeństwa pracującego nie o- 
trzyma. Pośrednicy 1 spekulanci po 
v/irml sie opamiętać, póki jeszcza 
czas. Pracy uczciwe) nie brak.”

POCZĄTEK ZROBIONY 
„ROBOTNIK" podkreśla wielkie zna­

czenie aktów nadania prawa własności 
na Ziemiach Odzyskanych:

„Zaczynamy Już .stopniowo «po­
minąć o tych „zair'erzchlych” cza­
sach. kiedy na Ziemie Odzyskane lo­
chali obok prawdziwych pionierów 
i osadników — szabrownicy t speku­
lanci. Me mówimy Już wiece! o „dzi­
kim Zachodzie", przyzwyczailiśmy się 
do tego, że mieszkaniec Wrocławia 
czv Szczecina jest takim samym pa­
triota swego miasta, jok krakowianin 
czy łodzianin.

Wielkim krokiem naprzód w cał­
kowitej normallzarjl stosunków nr 
Ziemiach Zachodnich bvłv przepro­
wadzone w ostatnią niedzielę 1 opi­
sane Już przez nas uroczystości wrę­
czenia „aatów nadania" osadnikom 
rolnym na Zachodzie. Co prawda, byl 
to dopiero noczatek wielkiej akcji, co 
prawda, tvlko 10.CC0 gospodarzy n- 
trzvmalo dotychczas akty nadania (a 
liczba złożonych wniosków przekra­
cza 200.000) co prawda, ma Jeszcza 
nastąpić akcja wydawania orzeczeń a 
wykonaniu tych aktóv/ nadania — 
Jednakże początek został zrobiony."

Będziemy mieli
wbife oferiyfilurlfl

Plan produkcji na 1947 r. przewidują 
wykonanie 4226 nowych obrabiarek i 
remont 360 uszkodzonych. Prace wyko­
nane będą w 14 zakładach. Wartość W 
złotych przedwojennych wyniesie 50 mi­
lionów. W stosunku do roku poprzed­
niego, wartość produkcji wzrośnie o BI 
proc.

pieg

Dnia
opatrzona

13 marca 1947 r. o godz. 5 rano zasnęła w Bogu 
Św, Sakramentami po długict i ciężkich cierpieniach

Józefa
x domu Ti etyn

et,

Zdrojewska
pi zezy wszy lat 61 

o czym w głębokim smutku pogrążeni zawiadamiali.
Mąż, Córki, Synowie, Synowe, Zięciowie, Wnuki i Rodzłne.

/Jjja Jan zdolna 30 Gdynia, Pakość, Poznań, Inowrocław, Słowikowo.
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek dnia 17 marca 47 r. o godz. li z kaplicy cmen­

tarnej w Sopocie.
Nabożeństwo żałobne odbędzie się we wtorek dnia 18 marca 47 r. o godz. 8 rano 

w kaplicy przy ul. 3-go Maja w Sopocie. 202b
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Sytuacj? aprowizacyjna świata
poprawi sio po żniwach

Jedną z największych przeszkód, hamu 
fących proces odbudowy życia gospodar­
czego różnych krajów, są trudności aprowi 
zacyjne, których pomimo niewątpliwie du­
żych wysiłków nie zdołano jeszcze opano­
wać, Kryzys żywnościowy w Europie pow 
Stał stąd, że produkcja zboża z 46 milio­
nów ton w r. 1944 spadła do 31 milionów 
ton w r. 1945. W okresie od grudnia 1945 
r. do marca r. 1946 zjedzone były już 
wszystkie zapasy europejskie i na rok 1946 
Europa zażądała od międzynarodowych 
* rładz aprowizacyjnych importu zboża w 
ilości 32 miliony ton, podczas gdy wszyst­
kie kraje eksportujące nie mogły więcej na 
ten cel przeznaczyć, niż 24 miliony ton. 
Należy przy tym wyjaśnić, że przed woj­
ną produkcja zboża w Europie wynosiła 
przeciętnie 59 milionów ton rocznie, którą 
nzupełniano importem z Ameryki w ilości 
nie większej niż 10 milionów ton rocznie.

Kraje eksponujące nie mogły, oczywi- 
§cie, wysiać żądanej ilości zboża do Euro- 
py, powstała więc konieczność vprowaclze 
nia daleko idących ograniczeń kcnsumcyj- 
nych. Trzeba było zwiększyć prcce.itowość 
przemiału mąki chlebowej, zmniejszyć przy 
działy chleba, ograniczyć wypiek ciast i 
podjąć energiczną walkę przed wko marno 
trawstwu zboża. Jeszcze gorzej bvło z tłu 
szczem. Kraje Dalekiego Wschodu, które 
były poważnymi dostawcami tłuszczów, od 
Czasu wojny z Japonią odpadły zupełnie i 
produkcja ich zaledwie wystarcza na włas­
ne potrzeby. Poza tym rcs’iny oleiste u- 
cierpialy mocno z powodu niesprzyiaiących 
warunków atmosferycznych. Podczas wojny 
nie było również połowów wielorybów, do­
wóz więc tłuszczów na cole techniczne zre 
dukowany został do minimum,

Wobec olbrzymiego deficytu żywności 
W Europie, międzynarodowy system racjo 
nowania żywności dla poszczególnych kra­
jów został utrzymany po wojnie i funkcjo­
nuje nadal. Kraje importujące otrzymują 
przydziały z wyznaczoi ych okręgów pro • 
dukcyjnych, według zgóry ustalonego pla­
nu, a nie według ich zapotrzebowania. Mo 
zna mieć np. duże ilości złota i dewiz, ale 
to nie wystarczy jeszcze, aby otrzymać ta­
kie ilości żywności, jakich się potrzebuje, 
rzeba mieć zezwolenie Międzynarodowe­

go Komitetu Żywnościowego w Waszyng­
tonie,

Przydziały Międzynarodowego Komite­
tu Żywnościowego na import do Szwajca­
rii nie przekraczają połowy normalnego 
zapotrzebowania przedwojennego, co wy­
wołuje konieczność oszczędnego przydzia­
łu żywności, pomimo, że Szwajcarię stać

na to, aby kupować tyle żywności ile jej 
przywoził? przed wojną.

Natom.ast nie stać na to W. Brytanii. 
Z powodu słabego eksoprtu import żyw 
ności pokrywany jest prezważnie z poży­
czek zagranicznych. W. Brytania przywozi 
pszenicę z USA i Kanady, ziemniaki i wa­
rzywa z Belgii, mięso mrożone z Argenty­
ny, masło z Danii, ryby z Norwegii itd. 
Ostatnie mrozy poważnie zahamowały do­
stawy ziarna z Kanady, co grozi poważ­
nymi komplikacjami w zaopatrzeniu.

Czechosłowacja odczuwa brak zboża, 
tłuszczów, nabiału i paszy dla bydła. \

W Szwecji chleba wydaje się zaledwie 
151 gr dzienenie na kartki, a panieważ 
czarnego, rynku nie ma, nie może być u- 
mowy o dokup eniu go.

Grecja, pomimo * wydatnej pomocy ze 
strony UNRRA i A.meryki, dotkliwie od­
czuwa brak żywności.

Tegoroczne mrozy wyrządziły w nie­
których krajach znaczne szkody, nie będą 
one jednak miały większego wpływu na sy­
tuację aptowizacyjną w Europie. Najnud­
niejszym będzie okres do czerwca, w któ­
rym rozpoczynają się zbiory w Argenty­
nie. Do tego czasu spodziewać się jednak 
należy wzmożonego importu z Ameryki 
Północnej, który umożliwi Europie przetr 
wanit do zbiorów tego roku. Dopiero po 
zbiorach spodziewana jest znaczna popra­
wa sytuacji aprowizacvjnej w całym świę­
cie ze względu na znacznie zwiększony ob 
szar zasiewów i wzrost pogłowia zwierzę­
cego. B. Z.

Stan turystyki na Wykrzeżu
Jeden z wybitnych inawców turystyki 

nadmorskiej nadsyła nam poniższe uwagi, 
które są uzupełn.enlem artykułu ob. Tetz 
lafta pt. ,,Przed sezonem lUrystycznym na 
Wybrzeżu", zamieszczonego w ii-r.r 71 na 
szego pisma. Łed.
Pod pojęciem turystyki rozumiemy 

oderwanie człowieka od mechanizmu 
codziennego życia i zbliżenie go do na 
tury Proces ten związany jest z pokony 
waniem przestrzeni i daje przez to moż 
Iiwość odebrania doznań z otaczającego 
świata w drodze możliwie najbardziej 
bezpośredniej. i

Sprawami turystyki na Wybrzeżu 
zajmują się następujące instytucje

1) Referat Turystyk? przy Wydziale 
Komunikacyjnym Wojew. Urzędu, z sie­
dzibą w Gdańsku. (Stanowisko referenta 
turystycznego w urzędzie szczecińskim 
do chwili obecnej nie jest obsadzone).

2) Wojewódzka Komisja Turystyczna 
która jest organem doradczym i opinio­
dawczym wojewody w sprawach turys­
tycznych dla zapewnienia kooidynacji 
pracy wszystkich czynników, rządo-

utGenien
likilneczonycii Portów (Sdawk-Sitynia
Przewidywany skład Zarządu

Iłowo wydawnictwo
Wydziału Hydrograficznego
Marynarki Wojennej

Calem uporządkowania i ostateczne­
go ustalenia znaków i skrótów, będą­
cych w użyciu na polskich mapach mor- 
ereich, Wydział Hydrograficzny Marynar 
ki Wojennej wydał dużą ablicę zatytu­
łowaną: „Znaki Konwencjonalne i Skró­
ty stosowane na polskich mapach mor- 
Bkich, Tablica ta opracowana została na 
podstawie zlęceń Międzynarodowego 
Biura Hydrograficznego, podobnych ta­
blic szwedzkiej i brytyjskiej oraz Słow­
nika Morskiego, wydanego Przez Woj­
skowy Instytut Naukowo-Wydawniczy.

Dzięki pracy Wydziału Hydrograficz 
nego Mar. Woj. przybywa znowu w .izie 
dżinie wydawnictw morskich niezbędna 
i cenna pozycja.

Nadmienić należy, że znaki i słownie 
two, stosowane w tablicy, są w obo­
wiązującym użyciu w Marynarce Wojen­
nej. Tablicę nabyć można w Obserwato­
rium Morskim w Gdyni, na ul. Waszyng­
tona. (B)

Prace przy zorganizowaniu administracji 
Zjeunoczonych Portów Gdańsk Gdynia 
zostały już daleko posunięto. Projekty de­
kretu o utworzeniu przedsiębiorstwa i jego 
stątutu znajdują się od 25 ub. miesiąca w 
Min. Żeglugi i Handlu Zagrań., gdzie pod­
legają ostatecznemu rozpatrzeniu i uzgod­
nieniu z innymi zainteresowanymi minister­
stwami

Dokładny termin powołania do życia

Eksploatacja gdankich lasów 
od początku kampanii 1946 r. 
do końca lutego 1947 r.

Na ostatniej miesięcznej konferencji in­
spektorów obwodowych i kierowników biur 
i oddziałów Dyrekcji Lasów Państwowych 
Okr. Gdańskiego pod przewodnictwem dy­
rektora Lasów mgr E. Więcko omawiano 
sprawy eksploatacji lasu, wiosennych upraw 
leśnych, szkółek, zbioru nasion oraz żywi­
cowania. W bież. sezonie eksploatacyjnym 
projektowano zyskanie 503.041 m sześć, 
drewna, z czego dotychczas wyrobiono 
340.434 m sześć, grub'zny, to jest 67,7C 'o 
całości.

Z ilości tej wyrobiono surowca tartacz­
nego 163.302 m sześć., budowlanego — 
19.061 m sześć., łuszczarskiegc 1.307 m 
sześć.; zapałczanego 1.570 m sześć., do wy­
robu podkładów 14.133 m sześć., kopalnia 
ków 67.512 m iześc., papierówki 9 457 m 
sześć., slupów teletechnicznych 2.595 m 
sześć., innych drobnych sortymentów użyt­
kowych 2.333 m sześć., oraz opalu gru­
bego, to jest szczap i wałków 58.664 m 
sześć. Z ogólnej ilości dowiezionego dc 
tartaków drewna przetarto 76 551 m sześć, 
i uzyskano tarcicy 50.747 m sześć., co sta 
nowi 66,3 proc. wydajności materiałowej. 
Poza surowcem własnym przetarto surowca 
obcego 6.673 n sześć., który przeznaczo­
ny jest na odbudowe wsi oraz dla innych 
instytucji i samorządów. Instytucjom pań­
stwowym i innym, pracującym nad odbudo­
wą Wybrzeża oraz na potrzeby miejscowej 
ludności, do końca lutego br. dostarczono 
35.800 'm sześć, tarcicy.

Z ogólnej ilość! 373.394 n* sieśc. masy 
drewna użytkowego przeznaczonego do wy 
wiezienia, dotychczas wywieziono 207.524 
m sześć., co stanowi 59 proc. w stosuku 
do ilości prelimn owanej całorocznego pla­
nu, zaś do tartaków pozostających w ad- 
ministncii lasów państwowych dowieziono 
98 929 m sześć, surowca.

Najlepsze wyniki tak w wyróbce, jak i 
w wywozie osiągnęły inspekcje: Osie,
Czersk, Starogard i Chojnice, (j-a)

organizacji Zjednoczonych Portów GG tru­
dno przewidzieć, nastąpi to jednak prawdo­
podobnie v- ciągu najbliższych 2 miesięcy. 
Zarząd będzie się przypuszczalnie składał 
z naczelnego dyrektora i 5 dyrektorów, a 
mianowicie, technicznego, administracyjne­
go, handlowego ■' 2 dyrektorów portów 
gdańskiego i gdyńskiego. Personalia nie są 
jeszcze ostatecznie ustalone. Dyrektorem 
naczelnym ma zostać obecny dyrektor 
BOP-tt, Wł. Szedrowicz. Dyrektorem- tech­
nicznym będzie zapewne inż. Tubielewicz, 
dyrektorami portów dotychczasowi cyreDo- 
rowii biur portowych Czarnecki (Gdańsk) 
i Walewski (Gdynia). Nazwisku pozostałych 
dwóch dyrektorów nie są dotąd wymienia­
ne.

Z momentem utworzenia Zjednoczeń-, Ji 
Portów GG przestanie istnieć Biuro Odbu­
dowy Portów, jako osobna organiz icja, 
działająca na terenie portów ujścia Wisty, 
pozostanie natomiast w dotychczasowej for­
mie na terenie portu szczecińskiego, które­
go stan nie ulega zmianie.

Jednocześnie ograniczą się na rdzo kom­
petencje Głównego Urzędu Morskiegc w 
Gdańsku, który odtąd — jako Urząd Mor-

Oprsnlcrenie spoźrcij pieczywa i tłuszczu
w restauracjach i kawiarniach

Polska podobnie jak więltszość państw 
feuropejskich należy do krajów dotychczas 
deficytowych w zakresie produltcji rolnej. 
Zanim nie usuniemy w tej dziedzinie skut­
ków minionej wojny, musimy stosować o- 
graniczenia konsumeji, obowiązujące zre­
sztą niemal na całym kontynencie. O ile w 
dziedzinie gospodarki reglamentowanej 
sprawy te są dolr/dnie uregulowane, o ty­
le na wolnym rynku spotykamy się z ob­
jawami rozrzutności artykułami spożywczy­
mi — objawami, wywołującymi często zdzi 
Wienie wśród przybywających do Polski 
cudzoziemców. Do spraw tego typu pozor 
nie drobnych należy np. zużytkowanie pie­
czywa w przedsiębiorstwach przemysłu ga­
stronomicznego i gospodniego, którego zna 
czne ilości ulegają przy tym zmarnowaniu. 
Aby zapobiec tym zjawiskom oraz biorąc 
pod uwagę dający się dotkliwie odczuwać 
deficyt tłuszczowy. Minister Aprowizacji 
l Handlu zarządzeniem z dnia 5 marca br. 
polecił, aby w restauracjach, hotelach, ka­
wiarniach itp, nie podawano do jednego 
posiłku więcej, niż 50 gr. pieczywa, tj. je­
den kawaclk chleba lub jedną bułkę oraz 
10 gr. tłuszczu zwierzęcego, nie licząc tłu­
szczu zawartego w posiłku.

Do śniadań i Kolacji, jeżeli nie zawie­
rają one Innych dań poza napojami, Jak: 
kawa, herbata, mleko, kakao itp. wolno 
podawać jednej osobie nic więcej niż 100 
gr. pieczywa, t. j. dwa kawallci chleba lub 
dwie bulki, lub 2Qn £r tłjtjjęju ?wierzęce-

Winni naruszenia powyższego ztikazu, 
który wchodzi w życie z dniem 15 marca 
br., podlegają karze z art, 8 dekretu z dn. 
27 6. 1946 r. o reglamentowanym zaopa­
trywaniu ludności w artykuły powszechne­
go użytku, " . (a)

Giełda
Zóożowu-Towarowa
we Wrzeszczu

Otwarcie Giełdy Zboiowo-lowarowej 
w Gdańsku odbędzie się w dniu 18 mar­
ca 1947 r. o godz. 11, w lokalu własnym 
w Gdańsku-Wi zeszcza, Al Wolska Pol­
skiego 15.

Stypendia
Gfa aiłiidzipży ptpjpi » piimbllf

Ministerstwo Przemysłu przystąpiło do 
intensywnej akcji ..odstępnienia nauki sze­
rokiej masie młodzieży, zatrudnionej w 
przemyśle przez utworzenie jak najwięk­
szej ilości stypendiów i racjonalny ich roz­
dział. Celem uiednostajnienia we wszyst­
kich Centralnych Zarządach Przemysłu 
spraw związanych z rozdziałem i przyzna­
niem stypendiów dla młodzieży, studiują­
cej na wyższych uczelniach oraz w szko­
łach średnich została powołana specja'na 
Rada Funduszu Stypendialnego. skład 
Rady wchodzą: przedstawiciel naczelnego 
dyrektora Centralnego Zarządu Przemy­
ślu którym z reguły jest naczelnik Wy­
działu Szkolnictwa Zawodowego, przedsta­
wiciele Centralnego Zarządu, Uczelni i 
Związków Młodzież).

Ze stypendiów może korzystać młodzież 
wybitnie uspołecznioną i zasługująca na 
poparcie Stypendia przyznawane będą na 
okres 10-ciu miesięcy nauki. Jeżeli chodzi 
o wysokość stypendium to została ona u- 
stąlona na rok szkolny 1946-47 następuią- 
co: dla uczniów szkół średnich — 1 500 
zł miesięcznie, dla smchaczy szkół wyż 
szych — 2.500 zł miesięcznie. W wyjąt­
kowych wypadkach .typendium może być 
wyższe, nie może jednak przekraczać kwo 
ty 3.500 zł; stypendium może być udziela­
ne również, wybitnie zdolnym kandydatom 
na wyjazd za granicę dla specjalizacji, uza 
sadr.ionych potrzebą przemysłu. (n)

ski —r zawiadować będzie mniejszymi por­
tami wschodniej części naszego wybrzeża z 
wyłączeniem Gdańska i Gdyni.

W ' skomercjalizowanych portach Gdań­
ska i Gdyni właściwa władza '• r.ad portem 
skupiona zostanie nareszcie w jednym rę­
ku, mianowicie dyrektora portu, który’ od­
tąd będzie całkowicie i jedynie odpowie­
dzialny za prowadzenie i eksploatację por­
tu. (B)

0 m: ii przpim bnrijMtia
1.500.000 zaległości 
w przeładunku

W wyniku niezwykle ostrej i długo­
trwałej zimy na Bałtyku nasz program 
przeładunków został poważnie, nadwyrę­
żony. W chwili Obecnej zaległości wy­
noszą około 1.5Ó0.000 ton, które porty 
będą musiały nadrobić w ciągu najbliż­
szych miesięcy.'

Przewlekły .stan nieczynności portów 
naszych trwa od dnia 9 lutego. Mniej 
więcej jednocześnie unieruchomione zo­
stały prawie wszystkie porty Bałtyku 
oraz drogi wylotowe z Bałtyku. K.edy 
normalna żegluga stała , się niemożliwą, 
polskie władze morskie zaproponowały 
Szwedom zorganizowanie Konwojów, 
prowadzonych przez lodolamacze szwed z 
kie, celem utrzymania wymiany handlo­
wej między Polską, a Szwecją, Szwedzi 
jednakże nie poszli na tę propozycję.

Przy obecnym ociepleniu podjęcie 
działalności przez porty na Bałtyku jest 
kwestią dni. (Bi

Uwaga, b. więźniowie 
Bisingert i Veining@n

W liancuskiej strefie okupacyjnej w 
mieście Ramstaut toczy’ się przy udziale 
sędziego i prokuratora polskiego szereg 
procesów przeciwko członkom załogi nie 
mleckicb obozów koncentracyjnych, w 
których zginęło ponad 30.006 Polaków.

W 2Wiązku.z tym. Ministerstwo Spia: 
wiediiwości prosi wszystkich Polaków, 
którzy byli więźniami obozów v? Bisin- 
gen 'ub Veimngen, aby zgłosili się do 
najbliższego prokuratora celem złożenia 
zeznań, dotyczących £vcia obozowego i 
zachowa'nia się 'załogi z podaniem im on
1 nazwisk członków. załogi, ,

Ziemia
dla nauczycieli

Wobec braku nauczycieli na wy­
spach Wołyń i Uznam, wójtowie poszczę 
gólnych gmin, którzy starają się o uzy­
skanie odpowiednich sił, zaofiarowali krż 
demu nauczycielowi, osiedlającemu s;ę 
na terenie tych wysp,, całkowicie zorga­
nizowane gospodarstwo z żywym i 'nar 
twym inwentarzem. Przypuszczać należy, 
że to posuniecie spowoduje przyjazd od­
powiedniej liczby nauczycieli z Polski 
Centralnej, (a)

ŻEGLUGA - PORTY - RYBOŁÓWSTWO
SKUTEK MROZÓW 

NA BAŁTYKU 
Ogólne obroty portów 

Gdańska i Gdyni w ciągu 
ub. ' miesiąca wyniosły 
141.700 ton. Te niebywale 
niskie przelaaunki stoją na 
poziomie końcowych miesię­
cy roku 1945. W stosunku 
do szczytowego miesiąca w 
obrotach naszych portów, 
mianowicie czerwca 1946, o- 
broty w lutym wyniosły 
mniej więcej 15 proc.

W BASENIE GÓRNICZYM 
W ostatnim czasie na tero 

nie Basenu Górniczego portu 
gdańskiego zakończone *o 
stały prace przv odbudowie 
budynku administracyjnego 
oraz magazynu nawigacyj­
nego.

EKSPORT WĘGLA 
Wywót węgla, koksu ł

bunkru przez porty morskie 
w toku ub. miesiąca wyniósł 
globalnie 112,354 ton. Rów­
na się to 24 proc. wysokoś­
ci przewidzianej planem.

W SZCZECINIE 
Na terenie portu szczeciń­

skiego Biuro Odbudowy Por 
tów przystąpiło do odbudo­
wy wielk'ego elewatora zbo­
żowego o pojemności około 
40.00Ö ton.

IMPORT PRZEZ PORTY 
Z dokonanego zestawienia 

calkowitycn obrotów towa­
rowych Polski z zagranicą 
wynika, że udział portów 
morskich w mporcie do 
kraju wynosi 70 proc. ogól­
nego tonażu, a w eksporcie 
za granicę — 35*/* oaóliegc- 
tonażu.

ZASTÓJ
W RYBOŁÓWSTWIE

Rybołówstwc.morskie prze

żyło' w lutym okres zupeł­
nego zastoju na skutek za­
marznięcia Bałtyku.

W miesiącu tym było za­
ledwie 5 dni połowów.

W STOCZNIACH 
RYB ACKICII

Mimo panujących mrozów 
i śnieżyc prace w stocz­
niach rybackich zostały u- 
Irzyruane w dotychczaso­
wym zakresie. Dzięki uzy­
skanym kredytom stocznie 
rybackie zapoczątkowały iuż 
prree przewidziane na rok 
1947. Ilość zatrudnionych 
wzrosła,

W ZJEDNOCZENIU 
STOCZNI POLSKICH

W lutym br. stocznie pol­
skie przepracowały ogółem 
1350 roboczogodzln, z czego 
na prace inwestycyjne przy­

pada zaledwie 21 proc. Za­
hamowanie prac inwestycyj­
nych nastąpiło na skutek 
braku kredytów.

REMONT „SOBIESKIEGO" 
PRZEDŁUŻA SIĘ 

Remont „Sobieskiego" opó 
żnia się na skutek warun 
ków atmosferycznycl, jak 
również braku niektórych 
materiałów. Wewnętrzne ro­
boty wykonane są w 75*/o 
Gdvby rie mrozy statek byl 
by |uż. w doku, gdzie moż­
na by równocześnie Koń­
czyć roboty wewnętrzne. 
Ni* ma również dotychczas 
linoleum, które na skutek za 
marznięcia Bałtyku nie mo­
że nadejść drogą morską s 
Francji. Statek pójdzie do 
doku orzvpuszczalnie po 

Wielkiejnory a z początk. 
maja będzie całkowicie wy­
kończony, -

wych, samorządowych społecznych 1 iw 
spodarczych na terenie wojewódzł^"® 
w dziedzinie rozwoju turystyki, inwe­
stycji turystycznych w terenie, oraz or-i 
ganizowanie ruchu i propagandy turys­
tycznej. Pizewodniczącym Komisji z urzę 
du jest wojewoda,

3) Związek Popierania Turystyki po­
wołany w myśl wytycznych Wydr ału 
Turystyki Ministerstwa Komunikacji r z 
dnia 16. VI. 1946 r.. a to celem „przyczy­
niania się do rozwoju turystyki oraz ini­
cjowania, krzewienia i popierania po 
czynań turystycznych, zarówno organize 
cji turystycznych jak i przedsiębiorstw 
z dziedziny przemysłu turystycznego".

W myśl tych wytycznych Związek 
może powstać i rozpocząć swą działal­
ność tylko wówczas, gdy zdoła zapew­
nić -sobie dostateczne podstawy finanse 
we ze strony czynników lokalnych — 
zainteresowanych w ruchu turystycznym 
i uzdrowiskowo - letniskowym, czerpią­
cych z tego zyski.

Związek nie powinien zasadniczo być 
instytucją zarobkową, jak również nie 
jest jego celem prowadzenie wszelkiego 
rodzaju spółdzielni i przedsiębiorstw tu­
rystycznych. jednak w wyjątkowych 
wypad! ch Związek Popierania Turysty 
ki może zająć, się sam sprawą poprawy 
komunikacji itp przedsięwzięć turys­
tycznych-

Członkami Związku , mogą byc osoby 
fizyczne i prawne, jak: samorząd gospo­
darczy, uzdrowiska, „Orbis'1 Związki ho 
telarzy, restauratorów, spółdzielnie tury 
styczne itp

Na terenie woj. gdańskiego działa 
okręg nadmorski, Który powstał dnia 2. 
VII. i94S r. Siedzibą okręgu jest miasto 
Sopot.'

«) Polskie Biuro „Orbis", które działa 
na podstawie dekretu z dnia 7. 5. 1945 r.,

5) Polskie Tow. Krajuznawcze, któro 
rozpoczęło swą działalność dnia 1“. 4, 
1946 r., i liczy na naszym terenie 2 od- 
dział-

Zajęte jest ono obecnie głównie spra­
wą rozbudowy sieci organizacyjnej i 
wytyczeniem szlaków turystyczno-krajo­
znawczych.

Działalność jednak tych instytucji 
jest znikoma i raczej można ją uważać 
jako ■wstępną, nie mającą praktycznego 
znaczenia.

f Bo jeśli zważymy, ii Referat Turys-ł 
tyczny Urzędu Wojew’. ma zaledwie je­
dno biurko dla wszystkich swych pra­
cowników, Wojewódzka Komisja Tuiys- 
tyczna zebrała się dopiero jeden raz, Zw. 
Popierania Turystyki nie dysponuje po* 
trzebnymi kredytami, zaś na terenie ca­
łego województwa nie ma ani jednego 
schroniska turystycznego (nie wyłącza­
jąc takich miast, jak Gdańsk, Gdynia i 
Szczecin), nieuporządkowaną sprawę w 
dziedzinie kabotażu wewnętrznego ms> 
lego i dużego oraz ograniczone możliwo­
ści komunikacji samochodowej i?KS r-“ 
wypadnie stwierdzić, iż problem turysty­
ki . na Wybrzeżu nie został rozwiązany, 
a tegoroczna akcja l.i.ystyczna siłą ms- 1 
czy musi być impiowizowana, — '

i_ Sezoi, turystyczny zbliża się. Na Wy­
brzeżu organizują się takie imprezy jak? 
Święto Morza, Międzynarodowe Targt 
Gdańskie i szereg większych zjazdów,
A gdy do tego dodamy atrakcyjność tu-' 
rystyczną Pomorza i Prus Wschodnich, 
to widzimy, że są wspaniale możliwości 
i podstawy do uprawiania masowej tu­
rystyki.

> Dotąd jednak jak już zaznaczyliśmy 
zrobiono bardzo niewiele. Bo nie ma ani 
pomieszczeń dla turystów, ani przewód 
ników, ani służby informacyjnej, ni 
środków lokomocji, kampania propagan­
dowa też nie została jeszcze rozpoczęte. 

Jedynie „Orbis", częściowo przyua 
mniej, wypełnia swe obowiązki przez 
sprzedaj biletów kolejowych, autobuso­
wych i .otniczych, oraz prowadzenie Irin 
fa informacyjnego.

Kolej na oKres lata, od dnia 4. 5. *3 
r., wprowaaza szereg udogodnień komu- . 
liikacyjnycb przez uruchomienie 21 par 
pociągów podmiejskich na odcinku Gdy 
ia—Guańsk, 19 par pociągów daleko­

bieżnych lączącycli poity delty Wisły 
z najważniejszymi punktami na zaple­
czu., Ponadto proiektuje się dodatkowo 
po 2 pary pociągów na Hel i do Łeby 

Wewnętrzny kabotaż w obrębie Gdań 
• ska obsługiwany będzie przez MZK, ma­
ła żegluga na Ilei będzie na poziomi« i 
ub. roku, tzn. niewystarczająca.

Prooiem turystyki nadmorskiej musi 
być jednak rozwiązany, na tym odcinku 
należy przystąpić natychmiast do ro- ja- 
nizowania odpowie l.ńej akcji.

Samorząay ierytorialne pownnv w 
tym współdziałać i zrozumieć swój in­
teres, a przez umiejętną organizację u- 
siuq turystycznych czerpać’poważne do­
chody.

W ubecnym układzie 6tosunków mo­
że być mowa o masowej turystyce, je­
dynie w odniesieniu do młodzieży i zor­
ganizowanych (mniej wymagających) 
grup robotniczych,

W tym celu konieczne jest pobudo­
wanie hotelu turystycznego w Gdyni. 
Gdańsku i Szczecinie, zorganizowanie 
taniej kucnni i wydanie przewodników.

Hotele turystyczne mogą być urzą­
dzone w barakach, jednak muszą być 
estetycznie wykończone, być czysta 1 
zaopatrzono w ló’ka z siennikam'

Tereny Prus Wschodnich eą wybit­
nie przystosowane do turystyki wodnej. 
Nie. mamy jednak żadnych przewodni­
ków na lym odcinku, należy je wydać 
możliwie szybko, bo bez przewodników 
wyprawy ka'akowe nie są możliwe.

Ministerstwo Komunikacji, pragnąć 
postawić w odpowiedniej formie pro­
blem turystyki na Przymorzu, zwołuie J 
konferencje międzyministerialne: 17. 3,’ 
1947 r. w Olsztynie, 20. 3. w Gdańsku 
1 22, 3. 1947 r. w Szczecinie.

Miejmy nadzieję lż po tych naradach 
uzgodniona będzie współdziałanie wszy­
stkich Instytucji turystycznych ł ■“■-ypc- 
sażene zostaną one w środki, umożliwić? 
iące realizowanie Ich statutowych ceiów.

W. B.



Sh. T DZIENNIK BAŁTYCKI Nr fl

W sprawie spisu abonentów
W związku z notatką prasową, umie­

szczoną w „Dzienniku Bałtyckim" Nr 55, 
z 25. II br. pt. „Poważna bolączka", Dy­
rekcja Okręgu Poczt i Telegrafów w 
Gdańsku uprzejmie wyjaśnia:

Spisy abonentów telefonicznych wy­
dawane są w okresach 'ocznych lub dłuż 
szych przez wszystkie Zarządy Między­
narodowego Związku Telekomunikacyj­
nego, a zatem i przez Zarząd Polski. Ze 
spisów poszczególnych Okręgów korzy­
sta cala Poiska, dlatego Każda sieć miej­
scowa, a więc i Sopot z własną centralą 
1 siecią telefoniczną wykazana jest osob­
no w spisie, co zresztą jest pędnym z 
elementów przejrzystości spisu.

Propozycja -autora notatki w sprawie 
wydawania uzupełnień w formie biulety­
nów okresowych do podstawowego spi 
su abonentów jest słuszna, ale w obec­
nym okresie napotyka na trudności bud­
żetowe i techniczne. Dyrekcja Okręgu 
Poczt i Telegrafów dołoży starań, by no­
wy spis abonentów na rok 1947, — co 
wynika z ogłoszonego przetargu w Dzień 
niku Bałtyckim Nr 55 z 25. II br. — uka­
zał się jak najprędzej i został oddany do 
użytku abonentów sieci telefonicznej.

Każdy abonament jest umieszczony w 
•pisie abonentów pod właściwą literą i 
w takim brzmieniu, jakie podał w swo­
im zgłoszeniu, złożonym w Urzędzie. Po 
nadto ma prawo za osobną opłatą do 
umieszczenia w spisie kilkakrotnie, tak 
jednaj, Jak i różnych «ied. Właściwa u- 
mleszczenie w spisie zależy zatem öd sa­
mego abonenta.

Celem podniesienia sprawności Infor­
macji centrali, Dyrekcja wydała odpo­
wiednie zarządzenie, przy czym dodatko­
wo wyjaśnia się, że Informacja osiągalna 
Jest przez nr 9 na kilku obwodach, które 
obsługuje kolejno. Przy czym należy od­
różnić sygnał zajęcia samej centrali (ton 
czysty, przerywany), od sygnału chwilo­
wego zajęcia Informacji (ton chrapliwy, 
dwurazowy, krótko przerywany). Przy- 
oadek pierwszy oznacza, że centrala jest 
zajęta i słuchawkę należy położyć na wi 
dełkach aparatu, przypadek drugi ozna­
cza — czekać — aż informacja włączy 
się po załatwieniu klienta wcześniejsze­
go. Równocześnie zwraca się uwagę, że 
z informacią nie należy prowadzić dłu­
gich rozmów, gdvż to opóźnia obsługę 
następnych klientów.

W końcu Dyrekcja Okręgu Poczt i Te 
Iśgrafów komunikuje, że przystąpiła do 
budowy pom. autom, centrali telefonicz­
nej w Gdańsku, co w znacznej mierze 
przyczyni się do usprawnienia miejsco­
wej komunikacji telefonicznej.

DYREKTOR
Okręgu Poczt i Telegrafów 

(—) Jan Tomasik

W Interesie -samej komioii
Pociągiem o godi 7.50 na st. kol. w 

Gdańsku przyjeżdża kilka tysięcy pasa­
żerów, zamieszkałych w Gdyni, Sopocie, 
Oliwie i Wrzeszczu, a pracujących na te 
renie mjasta Gdańska w urzędach, insty­
tucjach i przedsiębiorstwach. Wszyscy 
.ci pasażerowie na st, kol. w Gdańsku do

wyjściu z tunelu na salę dworcową, w 
przejściu, są stanowiska dla kontrolerów 
biletów. Stanowisk tych jest dla pięciu 
kontrolerów, służbę pełni tvlko dwóch 
kontrolerów. Pozostałe stanowiska są nie 
czynne i coraz to widać inne i coraz to 
lepitj zbudowane zastawy i barykady 
przed stanowiskami nieczynnymi, aby cza 
5em ktoś nie omirąl kontroli. Ponieważ 
pociąg przychodzi 10 lub mniej minut 
przed 8-mą a pasażerowie śpieszą do pra 
cy na godz. 8, przy czyn. miejsca ich 
pracy znaidują się jeszcze kilka minut 
od dworca, więc każdy się spieszy, two­
rzy się przed jedynym wyjściem ścisk i 
zator, a kontrola pasażerów w przejściu 
przez kontrolera ogranicza się do patrze­
nia na tłoczących się i prośby: „Państwo 
nie’ pchajcie się”. Dużo mężczyzn młod­
szych niecierpliwych, przeradza zasta­
wy.

Gdyby naczelnik stacji kolejowej bli 
żej zainteresował się tą sprawą, doszedł- ’ 
by może do przekonania, że lepi ej by 
było, gdyby na okres kilku minut uru­

chomić wszystKie stanowiska kontrole­
rów. gdyż na tym zyskałaby i sama kon­
trola i zadowoleni by byli i pasażerowie. 
Czyżby do kontroli na tych kilka minut 
nie można było użyć chociażby i funcjo- 
nariuszów ochrony kolei, którzy mają w 
tym czasie i tak służbę na dworcu?

B. Bartoszewski

odpowiedzi Redakcji
Dezerter „Plon" i inni ukrywający 

się dezerterzy — Jak pisaliśmy już Kil­
ka razy, pizestępstwa dezercji objęte są 
ustawą amnestyjną.

Dr Walwlcz Henryk. — Pańskie na­
pastliwe wystąpienie wykazuje w spo­
sób najdobitniejszy, że niektórzy przed­
stawiciele zawodu weterynaryjnego na­
prawdę mają niewiele wspólnego z kul­
turą.

W. R. i Nika z Wrzeszcza. — Obydwa 
listy mogą być zamieszczone jedynie, ja­
ko płatne ogłoszenia. Należy je skrócić 
i przesłać do działu ogłoszeń.

„Biłam tylko ręką m fwarzy“

USTY DO DZIAŁU „ŚMIAŁO I SZCZERZE** NALEŹY KIEROWAĆ POD ADRESEM 
REDAKCJI „DZIENNIKA BAŁTYCKIEGO", GDYNIA, UL MŚCIWOJA 9.

gdyńskie
mnanosHoaoma^yBint'

— Do winy się nie przyznaję! Speł­
niałam swoje obowiązki służbowe. Więź­
niarki biłam tylko ręką po twarzy — 
oświadcza na rozprawie sąaowej była 
kluczu, więź. z Wejherowa, Kreutzburgu 
Fordonu, Erna Helmstedt. Tłumaczy się ry 

gorem, panującym w więzieniu, zakazem 
posługiwania się mową polską i obowiąz 
kiem pracy, ciążącym na więźniarkach. 
Zasłania się swoim pojęciem obowiąz­
ku.

Zasiadająca w dn. li bm. na ławie 
oskarżonych przed Sądem Okręguwym w 
Gdyni, Erna Helmstedt od tego zaczyna 
swoje zeznania. Jest oskarżona o to, że 
w okresie od 1 lutego 1943 r. do lutego 
1945 r. na terenie Wejherowa, Kreutz­
burgu 1 .Fordonu, jako klucznica więzień 
na znęcała się nad więźniami polskimi, 
bijąc ich pięścią, kluczami i palką gumo­
wą oraz donosiła o najmniejszych ich 
przewinieniach przewożonym,- powodując 
tym dalsze prześladowania. W szczegół 
ności jednym doniesieniem na b. więź­
niarkę wejherowska Szarkównę spowo­
dowała skatowanie ofiary.

Jak sama zeznaje, do służby więzien­
nej dostała się dobrowolnie, na ‘■■Kutek 
ogłoszenia w gazecie. Szukała lekkiej 
służby i dlatego przyjęła obowiązki ku­
charki więziennej. Później i ta praca ją 
męczyła, więc zgodziła się na stanowisko 
klucznicy. Miała do nadzorowania 9' cel, 
z których w każdej znajdowało się po 
9 osób. Twierdzi, że była obowiązkową, 
sumienna i wyrozumiała dla więźniów.

Zeznania świadka Marty Rakowskiej., 
więzionej w 1944 r. w Wejherowie, mó­
wią co innego. Przedstawiają nie tylko 
twardy reżim wiezienia, ale 1 wybitną ro­

lę w nim oskarżonej.
Sąd uznał Helmstedt winną zarzucane 

go przestępstwa i skazał ją na karę wt<, 
zienia na przeciąg lat 15, pozbawienie 
praw publicznych i obywatelskich hono­
rowych na lat 10, oraz p-zepadek mienia

(w)

wyjścia są kierowani przez tunel. Przy budowy miasta.

Dnia 13 bm. w sali posiedzeń Miejskiej 
Rady Narodowej odbiło się zebranie orga­
nizacyjne Komitetu Obywatelskiego Pomo­
cy Amnestionowanym w Gdyni. Po zaga­
jeniu przewodniczącego ob. Zborowskiego, 
zabrała glos ob. Maria Sienkiew.cz — sę­
dzia Sądu Okręgowego w Gdyni, która 
omówiła zadania, jakie ma do spełnienia 
Komitet.

W chwili obecnej na mocy ustawy am- 
nestyinej więzienia w Wejherowie i Gdań­
sku opuściło około 250 osób, b. więźniów 
politycznych kryminalnych, zamieszkałych 
na terenie Gdyni. Należy sie spodziewać 
że cyfra ta wzrośnie do olc. 1000 osób. 
Wszystkim tym ludziom należy iść z po­
mocą zarówno materialna iak i moralna 
Obowiązkiem społeczeństwa jest niesienie 
doraźnej pomocy amnestionowanym i za­
pewnienie im pracy.

W akc i odbi dowy
Gdańska

*

Zgodnie z apelem wojewody gdańskie­
go, Państwowe Przedsiębiorstwo inżynie­
ryjno - Budowlane Nr. 1 w Gdańsku odre­
montowało dla siebie jedno piętro budyn­
ku przy ul- Staromiejskie Podwale 96/97, 
umieszczając w nim swe biura i agendy o- 
raz mieszkania dla pracowników repa­
triantów, nie posiadaiacych mieszkań.

Zamiast urządzania uroczystości po­
święcenia lokalu, Państwowe Przedsiębior­
stwo Inżynieryjno - Budowlane Nr. 1 w 
Gdańsku wpbciło do kasy Zarządu Miej­
skiego w Gdańsku 5000 zł na fundusz od-

Natychmlastowa dostawa ze składu
kompletów odważników moslężnycn

urzędowo cechowanych od 0,5—20 dkg.

na zamówienie odważniki specjalne 
niklowane, apteczne, 
laboratoryjne, analityczne

Polska Fabryka Wodomierz/ i Gazomierzy
pod Zarządem Państwowym

IOJ US — ul. BYDGOSKA 10!i !10
679-k

Uśmiech dziecka) 
r— radość w domu.«
Mala suma 
■— wiele szczęścia

dla Zosieńld, Andzi, Heli, 
malej Stasi, większej Eli, 
dla Bolunia i Ameczka.n

Bajkę, baśń i ładny wierszyk 
dla każdego w swojej treści 
xapewmia wam stalę

„SiDiej9ze7jj.lL

Se nabycia w kieskach gazetowych-Cena zt.iO

Po reteracie wywiązała się dyskusja, w 
wyniku której zebrani postanowili wybrać 
prezydium Komitetu Pomocy Amnestiono­
wanym, następnie zwrócić się do spoleczeń 
stwa gdyńskiego o poparcie akcji przez 
składanie ofiar w gotówce i natttraliacli pod 
adresem Polskiego Czerwonego Krzyża w 
jdyrii, który pod,ąl się prowadzenia ści­
słych ewidencji zgłaszających s'ę o pomoc, 
oraz rozdziału nadesłanych ofiar.

Na czele Komitetu Pomocy Amnestiono­
wanym stanął prezydent miasta Henryk Za 
krzewski, jako członkowie powołani zostali: 
wiceprezydenci St. Modliński i P. Stolarek, 
z ramienia „Caritasu“ mer. burdecki, sę­
dzia M. Sienkiewicz, wiceprzew. M.R.N. 
ob. Zborowski, z ramienia Stow. Kupców 
kurzydlowski, Pełnomocnik PCK płk Sas- 
Hoszowski, naez- Wydz. Op. Spoi. ob. 
Stankiewicza i red. J. Iżycki.

Zamicjonowana przez prezydenta Za­
krzewskiego doęazna składka pieniężna na 
cele Komitetu dala w wyniku pierwsze 
6Ü.0UU zł. Dalsze wpiaty dokonywać nale­
ży na konto czekowe PCK w Kom. Kasie 
Oszczędności Nr 2719 z zaznaczeniem „dla 
amnestionowanych“.

Na zakończenie zebrani uchwalili wy­
dać odezwę do społeczeństwa, w której 
m. :n. czytamy:-

„Sze-oka amnestia dla tych, którzy blą 
uzili, a błędy swoje zrozumieli, musi odbić 
się silnym echem w sercach wszystkich oby 
watelf Nie wolno nam pozwolić, .aby wy­
puszczony na wolność b. więzień z braku 
pomocy materialnej i moralnej, z braku 
oracy powrócił na drogę przestępczą, a w 
dalszej konsekwencji znowc do więzienia. 
Dlatego obowiązkiem każdego obywatela 
jest niesienie mu pomocy przez pośredni­
czenie w otrzymaniu pracy, oraz ofiary pie 
niężne i w naturałiach.

lak w całej Pclsct, tak i na terenie 
Cdyni zawiązał się Komitet Obywatelski 
Pomocy Amnestionowanym. Wierząc w glę 
boki instynkt społeczny i wypróbowaną

WfKTOR MINISZEWSKI
mistrz ślusarski

WYTWÓRNIA KAS PANCERNYCH, 
skarbców, skrytek pancernych do 

wmurowania itp. 202U 
SPECJALNOŚĆ , SPECJALNOŚĆ 
otwieranie i reparacja 

kas pancernych 
RUMIA - ZAGORZE 

uhea ROLI ŻYMIERSKIEGO nr 16

MARIAN
MAGgR

iminiuiEiidiantii'
Sprzedaż i kupno maszyn biurowych 

GDYNIA,- ul. I ARMII W. P. nr 9 
(dawn. ul. Starowiejska) — tel. 21-161 

Wkrótce Oddział Sprzedaży 
GDAŃSK — ul. DŁUGA 72 34-A

Wróciłam *
II. Wachowska

LEKARZ-DEKTYSTA
I przyjmuje 9—12 i 4—6 

CHYLONIA — ul. Chylońska 82 
2240

ofiarność mieszkańców Gdyni, Komitet 
zwraca się z gorącą prośhą o nieszczę- 
ule ofiar na rzecz amnestionowanych.

Ofiary pieniężne i dary w naturze nad­
syłać należy pod adresem Polskiego Czer­
wonego Krzyża w Gd/ni, ul. Świętojań­
ska 120, tel. 265-20, z zaznaczeniem „dla 
amnestionowanych" Zgłoszenia wolnych 
miejsc pracy należy kierować bezpośrednio 
pod adresem Komitetu Obywatelskiego Po­
mocy Amnestionowanym, Gdynia, Zarząd 
Miejski, Sekretariat MRN

Niechaj w akcji pomocy anmestionowa- 
nym ;ie zabraknie ani jednego czułego na 
niedole ludzką serca gdyńskiego

Z lasów i więzień 
na drogę prawa i pracy

Do 12 bm. w ramach amnestii zwolnio­
no na terenie całego województwa gdań­
skiego 1106 więźniów karnych i śledczych 
Przewiduje się zwolnienie -jeszcze 2 tys 
osób. Przed komisjami w urodach bezpie 
czeństwa ujawniło się przeszło 300 osób 
Największą ilość zaświadczeń amnestyj 
nych wydały komisje przy U. b. P. w Gdań 
sku jdyni i Sopocie,

t\7 Wojewódzkim Urzędzie B P w 
Gdańsku ujawniła sie m. in. większa grupa 
członków R. O. \. K. 2 uczestników ban­
dy „Bohuna ‘ i kilkunastu członków WIN-u.

(0
tl) VlMl PUSSill'8 HltllBB?

Wojewoda gdański inż. Zraiek wyje­
chał do Wa-szawy w spiawie wyjednania 
dalszego krtdytu w wysokości miliona zł

Życzenia ministrów
W związku z uroczystością nadania alt- 

tów własności gospodarstw rolnikom po 
wiatu gdańskiego, jaka odbyła się w ’ dniu 
9 marca br Minister Sprawiedliwości 
Świątkowsk, oraz Minister B ultury i Sztu 
ki Dybow-ski, nie moeąc osobiście wziąć u- 
dziaiu w uroczystości, przesłali dla rolni­
ków powiatu gdańskiego na ręce starosty, 
mgr KMowicza, życzenia pomyślnej pracy 
na roli i dia dobra społeczeństwa, wyraża­
jąc jednocześnie radość z przenrowadzeni* 
wielkiego dzieła reformy rolnei. (n)

Powrot sztafety
Wróciła z Y"arszawy sztafeta, składa-1 

iąca się z, przedstawicieli nadanych w uro- 
czysiym Jmu 9’marca ziemią rolników po­
wiatu gdańskiego w osobach ob, ob.: Bor­
kowskiego Czesł. z Cukrzvna, Koszara Lu­
dwika z Lęgowa i Kajzera Jana z Przywi­
dza, która w hołdzie społeczeństwa powia­
tu gdańskiego dla Prezydenta R. P. zawio­
zła srebrną szkatułkę z prochami więźniów 
sztutthof-kich wraz z adresem hołdown. 
czyni Równocześnie wręczony został adres 
hołdowniczy Premierowi, Sztafeta cioznai-a 
bardzo serdecznego przyjęcia ze strony 
Prezydenta R. P., ktdrv swym gościom z 
Wybrzeża poświęcił dłuższą chwilę rozmi 
wy, wypytując ich o warunki gosnodaro- 
wani.a na ziemi gdańskiej i zachęcając do' 
dal i wytrwałej i wocnei pracy dla dc 
bra Kraiu.

Apel
Ooieki Społecznej

Wojewódzki Komitet Opieki Społecznej 
apel e do Społeczeństwa o

amnestionowanym!
niesienie po 
ujawniającymmocy 

sie.
Ofiary pieniężne należy przekazywać na 

KKO, Sopot, konto Nr -2550, a ofiary w 
naturze bezpośrednio do Wojewódzkiego 
Komitetu Opieki Społecznej — Sopot, ul, 
Władysława IV nr 16/18.

Wielki koncert 
srii ooeiwch i jreśni

W sali Tcalut Marynarki Woieniic-j vt 
Gdyni, Skwer Kościuszki 12 odbędzie się 
w poniedziałek dn. 17 bm. o godz. 19.30 
wielki koncert arii operowych i pieśni w 
wykonaniu Wacław Domienieckiego.

Współudział przyjęła Krystyna Ja­
strzębska, któia wykona kilka utworów 
Chopina. Przedsprzedaż biletów w sali te­
atru w niedzielę i poniedziałek od godz, 
14-ej.

Kontrola piekarń
W ostatnich dniach dal się zauważyć 

w prawie wszy stkich piekarniach Wybrze 
ża brak chicha. Ponieważ nie był on uza­
sadniony brakiem mąki w-piekarniach, a 
powstał w wyniku spekulacji, zmierzającej 
do oskągnięcia wysokich zyrsków na pedsta—-------j------------------------------------------------------ ------- . uu ULtcigiłiGWd. w_yaviMv.ii Ajrsnu« nu jjuuslci-

na pomoc* dla amnestionowanych w woje- I spodziewanej zwyżki cen, Delegatura
tAr<Ńr1-?łwio o.'Innetc-im fi^i * i.' „^ o___ -.^i__: L . O l-i.l...____ _________wództwie gdańskim, (j)
Świetlica PPR w Sopocie

Komitet Miejski PPR w Sopocie zawia­
damia, że dnia 16. III. br. o godz. 16 od­
będzie sie w lokalu partyjnvin uroczyste 
otwarcie świetlicy i odsłonięcie sztandaru.

Samochody
FORD - EIFEL osobowy i 
. ESSEX" pólciężarowy
sprzeda cl z ę 

WARSZTATY SAMOCHODOWE 
W. K P P S.

Gdansk — Jana z Kolna 11/12 
332-w r

Komisji Specjalnej w Gdańsku przeprowa­
dziła w dniu 13 b. m akcję specjalną, spraw 

zając we Wrzeszczu, Sopocie i Gdymi 
stan wypieku, ksiąg i magazynów w kilki 
dziesięciu piekarniach. W wyniku tej akcii 
-porządzono szereg protokółów i zatrzi 
maiło kilku właścicieli piekarń, (w)

DOM
piętrowy 10-pokojowy w Sopocie 
wolny od kwaterunku, rei io-nt na 
ukończeniu do ODSTĄPIENIA 
za zwrotem kosztów.
ZGŁOSZENIA: Gdynia, telef. 260-29. 
2215

1
JO

WIELKI
CIElti

Zakupimy 6-clo lub 5-cIo-Iamową
przyczepkę
samochodowa

z ognmewaniem 
tylko V dobrym stanie. 
Zgłuszenia w garażach 

GDAŃSKIEJ SPÓŁDZ. SPOŻYWCÓW 
Wrzeszcz — ul. Gołębia nr 4 
331-Wi

C 2 r N I

Sprzeda. ą wszystkie księgarnie 
(Jena zł 3öD.~
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Ogłoszenie
Komitat Organizacyjny Okręgowego 

Akademickiego Koia Związku Uczestni­
ków Walki Zbrojne] o Niepodległość i 
Demokrację w Gdańsku, zawiadamia 
Wszystkich studentów Wyższych Uczelni 
WyDrzeża członków Związku Uczestni­
ków Walki Zbrojnej o Niepodległość i 
Demokrację oraz byłych żołnierzy: AL, 
AK, BChi., PAL, i tp byłych żołnierzy 
I A. W. P. o zarejestrowanie się w Se­
kretariacie Komu. Org Okr. Koła Akad. 
7W. Ucz. Walk. Zbrojnej — Gdańsk- 
Wrzeszcz, Al. Rökossowskiego 25, I p. 
w godzinach od 9 db 14 i od 16 do 21.

Ponadto zawiadamia się o pierwszym 
organizacyjnym, zebraniu Okr. Koła Aka 
«Semickiego Związku, które odbędzie się 
w dniu 15 marca 1915 r. o godz. 20-ej 
w tymczasowym lokalu Kola pod powyż- 
•zvm adresem, na które wzywa się 
wszystkich studentów Wyższych Uczelni 
Wybrzeża, członków Związku, oraz by­
łych żołnierzy org. wojskowych Polski 
Podziemne] 1 bylvch żołnierzy I A. W. P, 

664-k Komitet Organizacyjny

TEATRY
MIEJSKI „WYBRZEŻE". Gdynia, PI. GrnnwaldzkJ. 

Sobota i niedziela godz. 19.30 — komedia A. 
• Grzymały - Siedleckiego ,.Ludzi« są ludźmi", 

•w Inscenizacji 1 reżyserii Iwo Galla.
MARYNARKI WOJENNEJ - Gdynia, Skwer Koś­

ciuszki 12.
Sobota 1 niedziela godz. 19.30 — komedia 
„Mąż 1 tona" Al. Fredry w reżyserii W. Jar 
szewskiej.

DRAMATYCZNY w Sopocie, b|. Rokossowakle- 
0* 39 — 4t.

Sobota 1 niedziela godz. 19.30 — komedia 
,,Rozko«na dziewczyna" w ret. J. Meruno-
wlCTl

MIEJSKI, Gdańsk-Wrzeszcz, ul. Grunwaldzka 16. 
W niedziel« o godz. 19 Wieczór rosyjskiej 
po«Kji 1 muzyki romantycznej.

Dyrekcja
PrisfWBwegi Liana OgroMizegi

w PRUSZCZU GDAŃSKIM 
POLECA NA SEZON WIOSENNY

drzewka i krzewy 
owocowe i ozdobne
w dużym wyborze

Szkółki kwalilikowane przez 
Woj. Gdańską Izba Rolniczą , 

CENNIKI NA ŻĄDANIE 
674-k

W Y S T A w y
■Yfttawa grafiki 1 rysunków ZPAP w So- 

socla, »L Rokossowskiego Ä4. Otwarta codzien-
aie od t — 14.

Ptanrssa Wystawa Plastyków Gdyńskich 
otwarta ' codziennie w godz, 9—10 w lokalu
, Rytm" piTf oi '0 1 ute*n i*.

ftONrFRTY
TEATR MIEJSKI, Wrzeszcł, ul. Grunwaldzka 16. 

W sobotę o - godz. 13 — Koncert symfonicz­
ny Fllh. Bałt. pod dyr. Waleriana Berdiaje- 
wa, a udziałem planisty Z. Szymonowicza, 
W programie: Beethoven (Symfonia V
C-molll, Szałowski (Uwertura), Czajkowski 
{Koncert fortepianowy).

DYJURY APTEK
wl d ... IJ Ul do dnia 21.III b. >. 

GDYNIA-ORLO WO; Apteka dr Jurkowskiego, 
Skwer Kościuszki i Apteka Bałtycka, ul. 
Śląsk*

SOPOT: Apteka p-d Orłem, ul. Rokossowskiego. 
OLIWA — Apteka pod Orłem — ul. Armii Ra­

dzieckiej.
V-TIZESZCZ: Apteka Bałtycka.
COAftSK: Apteka Morska, ul. Przyokopowu.

REPERTUAR KIN
GDYNIA - WARi-IAWA — Pawel 1 Gaweł 
GrYNIA — ATLANTIC — jesse Jamę. 
GRABÓVrlK — :AI.A — Wielki przełom". 
CHYIONIA — PROMTES „Skarb rodzi t Ooupi" 
GDANSK—ŚWIATOWID — Zygm Ooeo-rriki 
KOPOT — BAŁTYK — „Sto pułku’’,
SOPOT — POLONIA — .C/arodzIefikl kwiat”. 
OLIWA — POLONIA — Delegat floty 
WBZE6Mł — BAJKA - „Powrót"
WPZFSZCZ — CAPITOL — ul. Srfzraaew.kt«- 

qo 12 — lfi Pontcarral 
»ŁljPaK — PO' ONI.b — Guaga Dla 
rcaew — WISŁA — „Romeit 
tUSOUK — I'RkGAH — .NieuchWytŁy SaiUh 
PUCK - MEWA — Twardzi ludzie.

a »WU — „Czapajaw,

Ogłoszenie o przetargu
Na zlecenie BOP firma Hojgaard i 

Schultz, Odbudowa Portu w Gdvni, ogła­
sza przetarg nieograniczony na dosta­
wę loco Gdynia—Port

2000 metrów tze&c. *
żwiru o średnicy 0,5 — 40 mm. do
robót betonowych.
Oferta winna zawierać cenę:
a) za 1 metr sześć, żwiru kopanego 

(pospóiki),
b) za 1 metr sześć, żwiru granulowa­

nego, płókanego.
Do oferty należy dołączyć próbkę ofe 

rowanego materiału w ilości minim. 5 
litrów.

Termin otwarcia ofert: 25 marra
1947 r. o godz. 11.

Szczegółowe warunki przetargu o- 
raz bliższe informacje otrzymać można 
w biurze firmy Hojgaard i Schultz w 
Gdyni, przy ul. Chrzanowskiego 6, w 
godzinach od 9 do 13, telefon 2-61-13.

Oferty w nieprzejrzystych zalakowa­
nych kopertach, opatrzonych napisem: 
„Oferta na dostawę żwiru", należy skła­
dać do ania 25 marca 1947 r. do g. 11.

Firma zastrzega sobie prawo wyboru 
oferenta bez względu na cenę, oraz u- 
znania, że prze'arg nie'dał wyniku.

638-k

Ogłoszeni*» o przetargu
„Przemysł Chemiczny Gdańsk”, Kanał 

Kaszubski, ogłasza przetarg nieograni­
czony na wykonanie stropów i dachu 
budynku warsztatów na tereni s fab 
ryki.

Oferty należy składać do dnia 27 
marca 1947 r. do godz y.

Bliższych informacji udziela Zarząd 
Fabryki w Gdańsku ul. Ku Ujściu 4, 
gdzie też mogą oferenci otrzymać za 
zwrotem kosztów ślepe kosztorysy i wa­
runki przetargowe, 672-k

Dzi&£ Ogłoszeó

GDYNIA

10 Lutego 27
tol. 222-07

przyjmuj e

OGŁOSZENIA
do wszystkich

CZASOPISM
w POLSCE 

po cenarh ncmlfiateifdt

52Grand jdoiel óopoi sió-
OD 1 MAkCA CODZIENNIE WIECZOREM I W NIEDZIELĘ 

NA PODWIECZORKU CODZ. 17-TA

NIEWĘGŁOWSCY
Atrakcja

Gala - Gary 875-k

ZBLIfcA sie ’wiosna... Śmierć szczurom praei trut 
kę ,,Zagłada". Przyroda, Gdańsk-Wrzeszcz, Pniew
»kiego Jl.____________ _________________________ 37-A
PALTO ikórzaDe sprzedam okazyjnie, 
mość: Wrzeszcz, Podleśna 26._________

Wiado-
132-R

TAPCZAN nowy, fotele, 
Lipca 37, tapicer.

sprzedam. Sopot, 22-go 
681-k

Przetarg nr 6
Centrala, Produktów Naftowych Od­

dział Wojewódzki Gdańsk, ogłasza prze­
targ nieograniczony na wykonanie robót 
ziemno-batonowych wraz z osadzeniem 
zbiorników podziemnych na Składzie 
Nr i CPN w Gdyni-Chylonia, ul. Puc­
ka 3.

Szczegółowe informacje wraz z pod­
kładami kosztorysów /mi otrzymać moż­
na w D-iale Technicznym CPN w Sopo- j 
cie ul. Podgórna 19, w godzinach urzę­
dowych.

Wypełnone kosztorysy wraz z załącz-, 
nikami w-g ogólnych warunków budowy 
CPN oraz z kwitem na wpłacone wa­
dium w wysokości 2n/o sumy kosztory­
sowej należy sKładać pod wyżej wskaza 
nym adresem do dnia 31 marca 1947 r., 
godz. 9.

Otwarcie ofert nastąpi dnia 31 mar­
ca 1947 r. o godz. 10.

Wadia ofert • nieprzyjętych zostaną 
zwrócone oferentom najpóźniej w cią­
gu 8 dni od daty ukończenia rozprawy 
przetargowej.

CPN Oddz. Wojew. Gdańsk zastrzega 
sobie prawo ilościowego i jakościowego 
zwiększenia lub zmniejszenia robót, wy­
boru oferenta według swego uznania, 
oraz prawo unieważnienia przetargu

671-k

RADIO „Saba" prąd zmienny sprzedam aJbo za­
mienię na uniwersalne mały lormat. Sopo1., Chmie
tewskiego_9_— 5.________________________ 224-M
REGAŁY sklepowe, bile. do sp.zedanl-. Wia­
domość .iPunto", Sopot, PI. Wolności 10. —
„Regal"._________________ _______ "20 M
ROLNICZE narzędzia, maszyny znanej Jakości, 
państwowe] fabryki „Plon”. Montaż, remont na 
miejscu. Informacje, zamówienia — Wrzeazcz, 
Morska 47, Centrala Ogrodnicza, tel. 411-99.

___307-wr
WANILINŁ, kuma ynę, mentc stale kupuje —
„Strójwirs”, Kraków Kapucyńska_3______ 465-k
PIANINO, fortepian wysokomaikow 
rei. 514-21, lub Sopot .Panto”

kuplę. — 
pod „Instrument”.

226-M

BROSHE OGŁOSZENIA
HANDLOWE

ARTYKUŁY perfumeryjno-kosmetyczne, duży wy­
bór wód kolońskich, kwiatowych, znanych firm 
poleca ».Przyroda", W. Wieczorek, Gdańsk- 
Wrzeszcz, Pniewsklego 2,__________________ ' 36-A
PZCZOTKI stalowo do parkietów, kloców rzeź­
niczych i inne nadeszły. Gdynia, Jan Sychowski, 
Abrahama 71, tel. 2G5-14. 2201

FUTRA — pelisy, skórki futerkowa niewyprawlo- 
ne, galamterię skórzaną, walizki — kupu{e — 
sprzedaje — Wiśniewski — Gdynia, Świętojań­
ska 36. 212-M

KUPIĘ MASZYNĘ DO LODÓW na 50 litrów oraz 
konserwator do lodów na 4 natttynia. Oferty: 
Witold Knast, Sopot, ul. Władysława IV Nr 13.

2175

KUPIĘ papier złoty w kaidel Ilości. Próbki 
nadsyłać Wytwórnia Etykiet „Zjednoczenie", 
Łódź, ul. Piotrkowska 79. 615-k

KUPIMY trak, lokomobilę lub maszynę parowa, 
150—200 HP, dynamomaszynę piłę wahadłową, 
piły tarczowe, kolejkę wąskotorową i wózki — 
Wiadomość: Firma Arka — Gdynia, Rybacka 7. 
Port__Rybacki.__________________________________ 2202

SPRZEDAM dorożkę I karetę okazyjnie — Gdy­
nia, Portowa 4 m. 3.________________________ 2195
UWAGA! 5-tonowy tresor z 80 sztuk safesów 
nadający się jako przechowujący bank na sprze- 
0a4 z podwójnym zamknięciem szyfrowym 1 klu­
czowym. !,5-tonowy tresor o podwójnym zamknię 
ciu, szyfrowym i kluczowym na sprzedaż. Wy­
twórnia kas pancernych, Wiktor Miniszewski, 
Rumia, tel, 22,_______________________________ , 2010
WÓZEK dziecinny głęboki do sprzedania. Wia­
domość: Gdvni a, świętojańska 37 — 6. 2028

PRZYSTĄPIĘ z większą gotówką do interesu 
handlowego w Sopocie lub Gdyni. Najchętniej 
galanteria lub drogeria. Zgłoszenia: Dzień. Bałt. 
Gdynią pod 1243. _______ __________________ 2027
WŁOS koński najlepiej sprzedasz. Gdynia, Ha- 
le Łukowe, stoisko 105. 2—13

Frzetargi
3saństwowy Monopol Spiiytusowy, 

Zakłady Przemysłowe w Gdańsku, ogła­
sza przetarg nieograniczony nas

Przebudową kotła parowego n* hy­
drofor.

Podkładki kosztorysowe i szkice, o- 
raz Informacje można otrzymać w 
PMS Zakładach Przemysłowych w Gdań 
sku — Nowym Porcie, ul. Oliwska 
14 — 15 w godzinach od 9 do 12.

Składanie ofert do dniu 84 marca 
1947 i, godz. 10.30. otwarcie oferr na­
stąpi o gods. H dnia 24.3 1947 i

- ....... • «K4

MEBLE .[omowe , biurowe w dużym wyborze I 
po niskich cen ich spir-ds»; Spółdzielnia Procy 
„Spóinota", Gdynia, ul. świętojańska 68 —
telefon 21189, ■_________ _ ___
SZTANDARY. chorągwie, szaty liturgiczne wyko­
nuje solidni,, terminowo, mistrzyni hafciarska S. 
Seredyflska, Łódź, Piotrkowska 275 teł. 107-16, 
189-21. floty i srebrny medal, dawnie' Poznań, 
św. Marcin 9/10. _________________ 258-k
DOBRZE zaprowadzona izyczalnla książek
we Wrzeszczu poszukuje spóinika rozporządzają­
cego większą gotówką (obeznanego z branżą pa­
pierniczą) celem otwarcia hurto. ni papiernię: o- 
kosmetycznej ewentualnie innego przedsiębior­
stwa. Większy lokal do dyspozycji. Zgłoszenia: 
Dzień. Bait. Nr 38-A, 33-A

OGŁOSZENIA
do

„DZIENNIKA BAŁTYCKIEGO*
przyjmują;

DZIAŁ OGŁOSZEŃ „DZIENNIKA BAŁTYC­
KIEGO" GDYNIA 10-go LUTEGO 27. 
tel. 222-07 (od godz 8-gj do iS-tej w sobotę 
od godz, 8 do 141 przyjmuje ogłoszenia do 

WSZYSTKICH CZASOPISM W POLSCS 
OGŁOSZENIA T Y l K O DO „DZIENNIKA 

BAŁTYCKIEGO" prryjmają:
Gdynia, Świętojańska 50. Księgarnia „Roch**, 

telefon 269-15.
Cdaliik‘Wtiencii

1) Grunwaldzka 8 — Księgarnia ,Czytelmk"
2) Jaśkowa Dolina 4Vb — Filia ,,Dz. Bałt."
4) Grunwaldzka 14? — Skład Matei. Ptśm
5) Wsj de loty y 2
Gdańsk — ,,Dom Pra*y“ — Kolportai (Ry­

nek Drzewny)
BOPOT — 1) J. Markowicz w F-l# , Panto" 

Plac Wolności 10 (Rokoasowrkiego) 
i) Biuro Ogłoszeń „Spóinota", Grunwaldzka 

mr 38a, tal. 521-36-
Oliwa — Armii Radzieckiej 17 * Księgarnia 
Słupsk — Księgarnia „Czytelnik*\ Al. Wojaka 

Polskiego 41—42
Starogard — 1) Haller« JS. Księgarni«. 1) ty* 

nek 23 (Księgarnia)
Tczew — Król ladwigl 1 Rozdzielnia Gazet
3vtów — Lęboraka 20 Rozdziawia Gazat
Lębork — ui. Czołgistów J
Elbing — Kr6lawl*tka 105
Nyryck-aya** S. Czytelnia 3. Wugj&ofłktnJ

FABRYKA Cukrów i Czekolady „Delicja” Łódź, 
fceronfskiego 31 poleca cukierki, karmelki i cze­
kolady w dużvm wyborze. Wysyłamy za zali­
czeniem. Cennik na żądanie. ______________ 52-kw
MOTORÓWKA sportowa zdatna na morze lub 
Wisłę Benz, — Motor 15 KM na sprzedaż. Fran­
ciszek Rychert, Zawory, pow. Kartuzy^_____ 2030
RYBNY SKLEP sprzedam względnie przyjmę 
epółnika. Słupsk, Oferty pod Księgarnia „Czy­
telnik'  ̂Słupską______________________ _________ 76-sJ
SPRZEDAM zaraz duży kiosk — ładna .wystawa, 
punkt dobry. Wiadomość: Dzień. Bałt. Wrzeszcz,
Wajdeloty 9, ____________________ 4 DL ki*
KUPUJEMY włosie końskie w każdej ilości. Pła­
cimy najwyższe ceny, Zgłoszenia; Wytwórnia
Włosianek, Częstochowa, Kozia 10—12._____ ^^-k

nai-
Gdynia, tel.

677-k

KUPIĘ samochód osobowy w dcbrym_ «tani 
chętniej Mercedes, Opel, DKW.

LOKALE

UNIEWA7.NIAM zgubioaą legitymację »zkoln*. 
odcinek zameldowania, legitymację PPS 1 legl= 
tymację związkową na nazwisko Szczęsny Zdik 
sław,________________________________ __________417 w
UŃFeWAZNIAM zgubioną 
RKU — Zieliński 
nowska* 24.

ubloną kartę rejestracyjny 
Czesław Sławno, ul. Polo* 

«73-k
UNIEWAŻNIAM zgubioną legitymację Orma Np
369 na nazv/isko Durka Stanisław.__________ 418-U
UNIEWAŻNIAM zgubiony 
rzcźnlczo-wędliniarski ‘ Nr

dyplom mistrzowski 
1005, wystawiony 

Gdańsk-Wnrdszcz dnia 2.VII.46 na nazwisko Blf
siada Feliks.  22tff
MORSKI Urząd Rybacki w Gdańsku »niowal- 
Ria następujnee pieczątki podłużne: 1) Morski
Urząd Rybacki Kontroler Rybołówatwa Morski»- 
go Obwodu Gdańsk, 2) Morski Urząd Rybacki 
Kontroler Rybołówstwa Morskiego Obwodu Gór­
ki Zachodnią_________________________  680-k
NA~ SKUTEK kradzieży kwitariujza przychodów»- 
po Nr 439, wzór 284 — 500 bl. niniejszym unir» 
ważni am kwity przychodowa od Ni 439-7 dci 
439-50. Inspektor Powiatowy PZUW w Gdańska.

_________________ 412-kJ
UNIEWAŻNIAM zgubiony znaczek portowy Nt 
977 na nazwisko Bogdziński Alfom, Orlowou 
Orłowska 80 — 3. 224t,

_________ WOLNE POSADY
POTRZEBNA pomocnica domowa od I-go. Wit* 
domość: Sopot, Wybickiego 31 (parter). 223-M 
INŻYNIERA lub” BUDOWTANEGO i irorawnd»^ 
niami poszukuje przedsiębiorstwo budowla»» w» 
Wrzeszczu. Oferty; filia I>zien, Bałt Wrzeorc^
Jaśkowa Dolina 47-b sub ,,Kierownik". 322-wt 
KOSMETYCZKA wykwalifikowana oraz manie»- 
czystka, pedicurzystka potrzebne od zaraz. Wlff- 
domośt?: Owocęmia, Stalina 746-a, Sopot. 22S-M 
POTRZEBNY chłopiec”17 — 20 lat bezwzględni« 
uczciwy. Zgłoszenia z r«fer»nclami lub rodzic^
mi, IKP Gdynia, Abratwima_j4iL_________ 1M‘1
OGRODNIK samotny potrzebny, Franci»T»k Ry
chert, Zawory, pow. Kartury.____________
UCZENNICA fryzjerska potrzebna. Odytiia, Kwi»* 
kowsklego 32, 203^

mIl

ODSTĄPIĘ duży sklep xa zwrotem kosztów re­
montu w centrum Sopot. Oferty; MPoste Restan-
ta" Sopot pod_,,Sklep".__ _________________2166
SPÓŁDZIELNIA Transportowa „Jednońó” pobzu- 
kuje we Wrzeszczu pokoju z używalnością to- 
lefonu na kancelarię. Oferty kierować p.-a.
Spółdzielni, ul. Sobótki 3 — 6.____________311-wr
POSZUKUJĘ pokoju i używaniem łazienki przy 
solidnej rodzinie w Gdyni. Cena obojętna Ofer­
ty do Dzień. Bałt, pod 1224.________________ 22Q6
LOKAL biurowy 4 — 6 pokojowy, śródmieście,
poszukuje śpiesznie poważne przedsiębiorstwo 
handlowo Gdynia, Oferty: Dzień. Bałt. sub 1229.

2211
DOM-WILLĘ do 10 po ko i7 "centrum Gdyni, Ka­
mienna Góra, wzgl. działki leśne, ewent. do re­
montu — kupię. Zgłoszenia; Dzień. Bałt. pod
1227^____________________________________________2210
MIESZKANIE 2 — 3 pokojowe, najchętniej
w śródmieściu Gdyni, za zwrotem wszelkich kosz 
tów odnajmie poważny przemysłowiec. Zgłosze­
nia do J>zien, Bałt, sub 1228, 2212
POSZUKUJĘ 1 — 2 pokoi z kuchnią. Wrzeszcz- 
Oliwa, Sopot, Gdynia — w zamian dobre 5-lamp. 
radio, lub zwrot kosztów remontu. Zgłoszenia: 
Dziennik Bałtycki 13—13.   50-0

POSAD POSZURUJa

SAMOTNY poszukuje pokoju w Gdyni.
nia ,, Dziennik Bałtycki’* pod ^2197’^___
SEKRETARKA redakcji poszukuje pokoju 
ni. Wiadomość: Mściwoja 9, sekretariat

Zgłoszę- 
2197 

Gdy-

LOKAL handlowy 2 pokoje parter — garaż — 
punkt śródmieście — ewentualnie Interes do 
ipółki. Wiadomość: Gdynia, Władysława IV
23— 7._______________________ 2017
ZAMIENIĘ 4 pokoje z wygodami Wrzeszcz śród 
mieście na 2 z wygodami na piętrze. Zgłoszenia: 
.Czytelnik”, Wrzeszcz, Grunwaldzka 8 Nr 17.

181-sk
SKLEP w GdynL Sopocie potrzebny, Oferty: 
Dzień. Bałt., ,,Zwrot kosztów”. 2036

UNIEWAŻNIENIA

DOŚWIADCZONY długoletnią praktyką (toktA 
bankową) buLhalter-bilonsista przyjmuj* zaprowa­
dzanie książkowości, sporządzani* oroi kontrolą 
bilansów w przedsiębiorstwach handlowych, prz»- 
mysłowycb l bankowych ,na miejscu lub u s!»bl» 
Informacyj udzieli: Biblioteka Jana Czekaj* —>
Wrzeszcz, Pileckiego 6 (druga przecznica Mor**
skiej}, _____________________________ i_________
BUCHALTER z 20-letn. praktyką poszukuj* pracy 
z dniem 16.III. 1947 r. Wcjhertrwo, Rynek 11 dl* 
J Richerta.____________________ ^203
KWIACIARKA 'wykwalifikowana, praktyka, kwia­
ty sztuczne, wieńce, poszukuj» pracy Zgłoazeniał 
Gdańsk, „Czytelnik”, Grunwaldzka 8, „Kwiador-
ka”. - _________________________ T_________l?8-sk
SPÓŁDZIELCA lat 30, studia handlów*, z prak­
tyką w ąajpoważnlejszej Spółdzielni Wybrz»- 
fca na kierowniczy th stanowiskach w różnych 
działach — znajomość buchalterii — poszukuj« 
odpowiednie] pracy. Zgłoszenia: Dzień. Bałt. pod
„Solidny”.  182-sk
INŻYNIER-ARCHITEKT poszukuje pracy. Ofer- 

kierować Gdnńsk-Wrzeszcz, ul. Gomulickie-
2034ty

go 4 — 1, Sowłowiec.

ROŻNE

rANCÓW — swinga naucza szkoła pro!. Michał 
Wrzeszcz, Żołnierza Tułacza 8, Port

403-kl
aiewicza,
Lotniczy.
OCENISZ się dobrze, wyjdziesz zamą* — po­
prawisz sobie byt. Nadeślij fotografię, podaj la-

UNIEWA7-N1AM zgubiony odcinek zameldowa­
nia, legitymację Związku byłych Więźniów Po­
litycznych, legitymację Związków Zawodowych, 
kartę rejestracyjną RKU wydaną w Gdyni, wy­
ciąg metryczny na nazwisko Prus Maksymilian.

________________ 2C23
UNIEWAŻNIAM zgubiony numerek portowy 
2457 na nazwisko Tomaszewski Stanisław, Port
Gdynia. __________ ®)2£
UNIEWAŻNIAM zgubione dokumenty: Ust cze^ | 
tadniczy stolarski, legitymację osobistą (perso- 
nalsausweis), kartę rowerową na nazwisko Ste­
fan ows ki Leon. _____________  2214
UNIEWAŻNIAM kartę rejestracyjną RKU wyda­
ną Suchy Dąb, dowód osobisty, metrykę uro­
dzenia — Ogórek Wacław.___________ j30|V»T
UNIEWAŻNIAM zgubioną książkę tożsamości ko­
nta — Kizicki Leon, Lubieszyn, pow. Koście­
rzyna. __________________________ ________________ 2029
UNIEWAŻNIAM skradziony dowód osobisty, kar­
tę rowerową, legitymację ,,Społem” — służbową 
— Konke Franciszek, Gdynia, Peowlaków 13,
____________ ________________ 2025
UNIEWAŻNIAM zgubiono zaświadczenie RKU 
Tarnów, zaświadczenie pracy 1 dowód osobisty 
na nazwisko Dobrowolski J^ir.ef. Oliwa, Sprzy­
mierzeńców 23-h^______________________________ 2033
UNIEWAŻNIAM zagubioną kartę rejestracyjną 
RKU Lublin na nazwisko Woźniak Władysław.

180-sk

Grun- 
669-k

.UNIEWAŻNIAM skradzioną kartę rejestracyjną 
RKU Lębork, odcinek zameldowania Brzostkowo, 
kartę przesiedleńczą, kenkartę — Róg Jan,

77-sł

prawisz ------- --- , - ------------ - „ . . Ä
ta, życzenia. Skutek gwarantowany, wydatek 
minimalny. Koszty porta zł 50. Adresować: B. 
Vapuro, Katowice, skrzynka pocztowa 376.

50B-ka
KORESPONDENCYJNE KURSY KSIĘGOWOŚCI. 
Informacje — Lublin, »kr.oczt. 105. 66-kw

CHIROMANTKA~ —- Psychografolog — Flejogno- 
mistka. Zdumiewająco pr/epowiadar trafnie sta­
wia horoskopy. Przyjmuje 4—8. Wrzeszcz, Gra­
żyny 17—6._________________ _________________
ZAGINĄŁ ostrowlosy terier, suczka, czarna łat­
ka na prawym boku 1 uchu, rana na grzbiecie. 
Odprowadzić za wynagrodzeniem Sopot,
wałdzka 4 — 4.__________________________
PRZEJMĘ ~d»i jednorodzinny t oę^>dem łub 
polem do 3 ha w Sopocie, Oliwie, przedmieś­
ciach Gdańska, Oruni, Lipiczu, Aw. Wojciechu, 
Pruszczu. Oferty do filii Dzień. Bałt. Wrzeszcz, 
Jaśkowa Dolina 47-b pod „Karta rozpoznawcza
1922”.      321-wr
AKUSZERKA z Warszawy — długoletnia prak­
tyka przyjmuje panie — Wrzeszcz, Morska 6 6.

J 1 208-Wr
ZGINĄŁ*" piesek," żółty szpieck, wabi *ię „Mik*< 
odprowadzić za wynagrodzeniem Gdańsk, Plow-
ce 5.________|___________________ ______
ZAGINĘŁA suczka ostrowłosy terier. Odprowa­
dzić za ■ wynagrodzeniem: Oliwa, Grunwaldzka
195 - 4. , ,
ZNALEZIONO kołnierz futrzany. Zgłoszenia: So­
pot, Izba Aptekarska, Sopocka_3Ł________
AKUSZERKA "Osiodacz ze Lwowa ' przyjmuje ^Pa­
nie, zastrzyki. Sopot, ul. _Bieruta 32.______6 6*k
ZAGINĄŁ numer służbowy 309 Straży Mcskiej. 
Strażiuk Tadeusz Lasek, Komenda Straży Le£
olewcT   ;_________ L77***
ANGIELSKIEGO — konwersacji naucza w przy­
spieszonym tempie nauczycielka ewentualnie z* 
pokój umeblowany. Gdynia, 3-go Maja 22 2037

UNIEWAŻNIAM skradzioną książeczkę wojsko­
wą Nr 334.517 oraz inne dokumenty wojskowe 
na nazwisko Masłowski Tadeusz. 72-sł
UNIEWAŻNIAM skradzioną na trasl* Słupsk — 
Gdynia kartę rejestracyjną RKU Chełm — Na­
klei s ki Władysław,______________ ’_____________73-sł
UNIEWAŻNIAM skradzioną kartę rejestracyjną 
RKU Włocławek — Nowak Franciszek, Gromb-
ków,______________________________________ 74-sł
UNIEWAŻNIAM zgubiony dowód osobisty, me­
trykę urodzenia, kartę rejestr. RKU Nowy Dąb
— Samson^ Adam.__________________ __________
UNIF.WAŻNIAM zagubiony dowód tożsamości 
51760 wydany przez DOKP Gdańsk — Prakseda
Lewińska. _______________________________. 179-sk
UNIEWAŻNIAM skradzione: kartę rejestracyjną 
RKU, odcinek zameldowania, zaświadczenie 
v/ydziału wojskowego, legitymację służbową, kar, 
tę rozpoznawczą, świadectwo szkolne — Wrób­
lewski Antoni, Elbląg,_______________________413-kl
UNIEWAŻNIAM skradzioną kartę rejestracyjną 
wydaną przez RKU Brodnica — Dobrzeniecki Ro­
man, Elbląg. ' 414-kl
UNIEWAŻNIAM zgubioną 
— Kawalec Antoni.

kartę rej»stracyjną
415-kl

CFNMR OGŁOSZEŃ
Oglonr. eol# drobne:

Opłata ta każdy wyraz Mini nam 10 wyra­
zów Pierwsze słowo * druk tłusty 1OO pro­

cent drożej
Poszukiwauie p^scy ‘ rodzin po ij ft.*—
wszelkie Inne . * PO ** 15.—

W num»f»ch ftwiątacintęh. 
postukiwanie pracy I rodzin po tl 3
wszelkie inne , po *ł W.—

Ogłoszenia wymiarowej 
Opłata ta l mibroetr wysokości przy «ero- 
kości 1 i7palty w miejscu przeznaczonym 0« 

ogłoszenia-
reklamy i oglosrenia urzędów» . po *ł 30,,—
w tekście . * ................................. po tł ^0-“*
nekrologi PO zł 20,—
Układ tabelaryczny I «komplikowany 50 pro­

cent drożej
Zastrzeżenie miejsca 100 proc. drożej W ni»* 
dziele i święta 50 proc drożej Za terminów» 
ukazanie się ogłoszeń Administracja ni* 
przyjmuje odpowiedzialności — Należność ra 
ogłoszenia należy przekazywać na konto PKO 
Gdynia Nr XI 4004 lub bezpośrednio wpłaca* 
w Administracji l Oddziałach „Dzień. Bałt."

UNIEWAŻNIAM «gubioną kartę rejestracyjną
RKU Ostrowiec na nazwisko Moskwę Wł*dy- • _ •> . n .

411 -kJ Za treJć ogioszeń Red. alfl odpowiadT.

tEUMCJA I ADMINISTRACJA „DZIENNI*, BAŁTYCKIEGO” Gdynia, «t. Uldwoj» *
T • l « i • » fi redakcja 222-63, administracja 263-GO, dziai ’ogłoszeń 222-07, kolportaż , 
Redaktor naczelny przyjmuj» w godz. 10—U, sekretarz w godx. 10 12. V/ niedzizx»

mi.<Uao * Jim.. «'• N* ł, «41 lim w drak. p,f.itw>w«l ,&** Vts*?’ w 0«»iuta . u
■aM#
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• żarna
w sercu Paryża

giełda
PARYŻ, w marcu Po dłuższej nieobe 

cnoSci w Paryżu trudno byłoby rozpoznać 
dawny Plac Giełdy. Gdzież te tłumy ludzi 
Wyczekujące przed wrotami gmachu giełdo 

wego, tłumy roznamjętnione przeprowa­
dzanym'' szeptem transakcjami, czujne na 
rażde drgnienie kursu papierów czy de\viz, 

ua każde słowc wydobywające się z głębi 
rej świątyni spekulacji? Zagadnieniem też 
uielada było dawniej przedostanie się dn 
etnętrza gmachu. Tłum zgiełkowy wypeł­
nia go po brzegi.

Dziś plac ten jest pusty. Pobliskie ka­
wiarnie, niegdyś tak ożywione, również 

świecą pustkami. Kelnerzy z braku zajęcia 
-ozczytują się ' w nowościach sportowych, 
Które teraz zastępują, wchłaniane chciwie 
Jawniej wiadomości oficjalnego organu gieł 
dowego.

Godzina 12.30. To czas codziennego 
Otwarcia giełdy. Dziś nie ma nic łatwiej­
szego jak dostanie się do wnętrza. Żarów-

niefortunni usypiacie
Są jeszcze ludzie, którzy wierzą w 

irodki nasenne. Do takich ludzi rależeli 
iwaj bandyci amerykańscy, którzy ogra 
bill apteką w Nowym Jorku. Po sterrory 
r.owaniu subiekta zainkasowali cala 
znajdującą się w kasie gotówkę. po 
:zym kazali sobie podać środek nasenny 
t pod groźba rewolweru zmusili subiek- 
a do połknięcia 6 pigułek. Prawdopo­

dobnie sądzili że subiekt natychmiast 
zacznie chrapać 1 nie będzie mógł 
wszcząć alarmu.

W tej chwili lednak do apteki wkro­
czy! właściciel w towarzystwie klienta. 
Jandvci kazali lm podnieść ręce do gó- 
-y 1 zaaplikowali każdemu z nich rów­
nież po dwie pigułki. Dlaczego uważali, 
e dla nowych przybyszów wystarczy 

mniejsza ilość — pozostanie tajemnicą. 
3vć może, że z natury mieli senny wy­
gląd. „Unieruchomiwszy" w ten sposób 
nieprzyjaciela bandyci zabrali swoje 
nanatki 1 wyszli.

Ofiary jednak nie długo pozostawały 
pod działaniem środka nasennego. Su­
biekt szybso połknął coś z innej bute­
leczki i pozbył się swoich 6 oiqulek. 
Właściciel po piostu je wypluł, gdyż 
przebiegle ukry! pigułki pod językiem. 
Obaj wszczęli natychmiast alaun i nie- 
lortunni usypiacze zostali ujęci. Jedyną 
osobą, zadowoloną z całego wypadku, 
uył klient, który poszedł do domu i dzię 
ki pomysłowym bandytom doskonałe się 
wyspą!. u<srlt ,',ą

'

. • m.a lś -nil

W HOTELU
— Dzwoni się jeden raz na pokojówkę, 

dwz razy na służącego, trzy razy na kel­
nera. Jejełi zaś zadzwoni pan 4 razy, wów­
czas przyjdzie ktoś z kancelarii, przed kim 
pan będzie mógł się poskarżyć, że nikt się 
me zjawił.

no wysokość opłaty jak i warunki wstępu 
są teraz dostępne dla każdego. Czemuż 
więc frekwencja jest taka mała? Czyżby 
Francuzi przestali interesować się giełdą? 
A może nie mają pola do popisu przy tak 
ograniczonym zakresie spekulacji?

Kiedyś giełda paryska dokonywała tran 
sakcji, sięgających miliardów. Papiery i a- 
kcje wędrowały bezustannie z rąk do rąk. 
Dzisiaj rozmiary interesów giełdowych w 
cyfrach absolutnych, jeśli się uwzględni 
dewaluację franka, spadły do 80 proc. Je­
dynie papiery państwowe cieszą się pew­
nym ropytem, ale i te nie mogą stać się 
przedmiotem spekulacji, gdyż kurs ich 
rzadko ulega poważniejszym wahaniom.

W r. 1939 wychodziło około 10 dzien­
ników finansowych, które wibrowały echa­
mi kursów giełdowych, przynajmniej 20 ty­
godników z notowaniami samych kursów, 
9 agencji-, finansowych, nie mówiąc już o 
istnieniu- szeregu korespondentów zagrani­
cznych wyspecjalizowanych w sztuce gieł­
dowej. Dziś zaledwie w 3 dziennikach fi­
nansowi - gospodarczych są podawane kur 
sy giełdowe. Minęły już czasy, kiedy ofi­
cjalna spekulacja giełdowa była źródłem 
o'brz’-mich duchodów takiej Marty Hinau 
lub Alberta Oustric! Ten ostatni zasłużył 
się zresztą podczas wojny i odznaczony zo 
stał medalem Ruchu Oporu.

Kontynuując naszą wędrówkę w gma­
chu giełdy przybywamy przed kabiny tele­
foniczne. Dawniej rozgrywały się homery- 
czne boje o dostęp do tych kabin. Obecnie 
prawie wszystkie są puste
' Nie telefonuje się już do Nowego Jor­
ku, by zdobyć ostatnie kursy z Wall 
Street. .Spotykamy tu natomiast grupki lu­
dzi z ożywień em dyskutujących i skwap­
liwie udzielających sobie na 'wzajem infor­
macji. To żywe zainteresowanie dotyczy 
przede wszystkim ’złota i dewiz. Spekula­
cja walutowa Znalazła tu swoje bezpieczne 
schronienie, zwłaszcza, że policja nie ma 
tu dostępu, jedynie inspektorzy kontroli e- 
konomicznej czasem przechadzają się po 
korytarzach. Zaledwie taki inspektor w tra 
dycyinvm meloniku z wąsami zbliży się do 
grupki dyskutujących, szepty naraz usta­
ją. Ewentualna interwenta takiego pana 
nie wiele by się przydała. Gra, która lu 
się prowadzi, nie pozostawia po sobie ża­
dnych śladów. Nie ma tu żadnych notatek 
żadnego „corpus delicti“. Uprawiany tu 
proceder jest najbardziej niematerialny, 
wszystko odbywa się na słowo. Omawiany 
ubiekt «zmienia niekiedy 10 razy swego wła 
ścicieia nie będąc oglądanym. Samo złoto 
nigdy się nie ukazuje. W wyjątkowych tyl 
ko wypadkach, gdy- przvenrni wiadomością 
o spadku papierów czy franka przybysze 
z prowincji i wsi '-francuskiej przed gma­
chem giełdy szukają pośredników łub do­
stawców cennego metalu, sprawa ta przy­
biera inne formy. Zapotrzebowanie takie 
staje się przedmiotem transakcji w kulua­
rach giełdy w chwili, gdy niespokojni in­

teresanci w przyległych kawiarniach prze­
żywają chwile napiętego oczekiwania.

Kursy czarnego rynku wykazują wielką 
wrażliwość. Najmniejsza pogłoska wywo­
łuje szybk’e zwyżki i zniżki. Gdy nie tak 
dawno komunikat prasowy podał, zdemen 
towaną zresztą potem, wiadomość o ma­
jącym nastąpić powrocie do wolnej poda­
ży i kupna złota, wywołało to w kilka go­
dzin później poważny, bo sięgający aż do 
10 proc. spadek złotych „luidorów“.

Obecna czarna giełda ma już swoich 
stałych bywalców. Jej zebrania trwają -od 
południa do godz. trzeciej. Coraz bardziei 
jednak zacierają się ślady transakcji oficial 
nych, ustępując miejsca transakcjom niele­
galnym. Giełda paryska stała się przybyt­
kiem drobnej spekulacji. Hieny żerują na 
gruzach potęgi rekinów finansowych.

Gilbert Marsaca

Uczeni radzieccy
odkryli środek przeciw rakowi

Radzieccy profesorofie medycyny KIu- 
jewa i Roskin wydali książkę, opisującą ich 
badania nad rakiem, ‘zapoczątkowane jesz­
cze w roku 1929. Badania te doprowadziły 
radzieckich uczonych do odkrycia środka 
niszczącego złośliwe nowotwory, i jedno­
cześnie nieszkodliwego dla organizmu osob­
nika chorego.

Liczeni radzieccy wychodząc z przesła­
nek biologicznych i wieloletnich obserwa- 
cyj wykazali, że wyciąg z pewnego gatun­
ku mikroorganizmów, t. zw. tripanozemy 
powoduje zanik złośliwych nowotworów'. 
Fak ten został stwierdzony w licznych do­
świadczeniach nad zwierzętami w laborato­
rium oraz w klinice nad chorymi na raka.

Nowy preparat, nazwany literami „kr“ 
należy do kategorii antybiotyków, które na­
brały w ostatnich czasach wielkiego roz­
głosu, lecz w odróżnieniu od innych anty­
biotyków wydobywany jest nie z bakteryj 
czy grzybków pleśni, lecz z mikroorganiz­
mów należących do świata zwierzęcego.

Na uwagę zasługuje fakt, że prepay li­
czonych radzieckich został otrzymany w la­
boratoriach moskiewskich jeszcze przed po­
wstaniem współczesnej nauki o antybioty 
kach

Znaczen e nowego środka leczniczego 
[est tym donioślejsze, że może on przenik 
nać do takich miejsc organizmu osobnika 
chorego na raka, do których nie dociera 
nóż chirurga i na które nie działają pre 
mienie roentgenowskie. Odkrycie Kłujewei 
i Roskina otwiera, według opinii najwyb»' 
niejszych specjalistów radzieckich, 
epokę w dziedzinie walki iz rakiem.

Rząd radziecki wykazał wielkie zaintc 
resowanie dia tego odkrycia. W jednym z 
instytutów radzieckiego Ministerstwa Ochro 
ny Zdrowia badania Klujewej i Roskina bę 
da kontynuowane na wielką skałę. Uczet. 
amerykańscy uważają, że badania Klujewt 
i Roskina dały o wiele wydatniejsze wynil 
niż badania amerykańskie w tej dztedzi 
nie. (PAP).

STA. STEEMANo _____________ ipr

„Szwecja w obraiaiET1
W Londynie, Paryżu i Zurychu odbę­

dzie się Interesująca wystawa fotogra­
ficzna pod nazwą „Szwecja w obrazach”. 
Wystawa, urządzona przez szwedzkie Sto 
warzyszenie Turystyczne, obejmować be' 
dzie zdjęcia fotograficzne szwedzkich kra 
(obrazów 1 typów ludności, dziedzinę spo 
łeczną, przemysł, ruch spółdzielczy, sport 
i gimnastykę, leśnictwo, wybitne osobisto 
ści. Zdjęcia wykonane są przez znanego 
szwedzkiego fotografa- artystę K. W. Gul 
lersa.

«P ART

“pzykłsd godny naśladowan a
W celu podniesienia poziomu sporto­

wego gry w piłkę nożną oraz poprawnego 
s osunku graczy do przeciwnika a także 
publiczności na boisku, Dolno - Śląski Wy 
dział Sędziowski, zgodnie z uchwałą wal­
nego zgromadzen-'a, ustanowił nagrody za 
grę fair O -agrodę ubiegać się będą wsz> 
tide kluby zrzeszone w OZPN Dolnego 

Śląska, klasy A, B i C, z wyjątkiem dru­
żyn rozgrywających mistrzostwa w klasie 
państwowej. Nagrodę otrzyma klub, które 
go rrużyna .'ostanie przez zarząd Dolno­
śląskiego WSS zakwalifikowana na pod­
stawie zawodów, tak o mistrzostwo ja!: ? 
towarzyskich, rozegranych w czasie o_d 15 
marca do 15 listopada danego roku. Jako 
min mum ustała się liczbę zawodów, upo-

Projakt wprowadzenia 
totalizatora sportowego

Państwowy Urząd W. F. i P. W. na sfói 
tek znacznego uszczuplenia budżetu przy 
icdnoczesnych olbrzymich potrzebach fi­
nansowych, koniecznych dla realizacii po­
wszechnego w. f., rozważa obecnie pro­
blem wprowadzenia w Polsce totslizftora 
sportowego, na wzór istniejących już tego 
rodzaju instytucji w Szwecji, Szwajcarii i 
Anglii.

Szczególnie dobre wyniki dal totali­
zator sportowy w Szwe r ykazując oko­
ło 10 milionów koron szwedzkich dochodu 
i ocznego, obracanego na inwestycje spor­
towe, sport szkolny i inne potrzeby w. f. 
Szwedzkie, koła sportowe ustosunkowane 
bardzo życzliwie do sportu polskiego zi-

ważniających do ubiegania się o nagrodę 
na 15.

Przydałoby się i u na: na Wybrzeżu, 
ustanowić nagrody za grę fair dla przeciw 
stawienia się wybrykom różnych sfanaty- 
zowanych graczy, i kibiców.

Czy w W możemy zorsanizowat
mistrzostwa Folski wpływaniu

Jak się dowiadujemy, Polski Zw. Pły­
wacki zwrócił się do wszystkich okręgo­
wych Zw. Pływackich o. nadesłanie wyczer 
pujących ofert z podaniem warunków przy 
jęcia organizacji pływackich mistrzostw 
letnich na 1947 r.

W ofercie należy podać miejscowość, 
wymiary basenów, ilość i szerokość torów, 
rodzaj skoczni, przypuszczalny koszt za­
kwaterowania oraz wysokość opłaty ry­
czałtowej dla P. Z. P. Termin nadsyłania 
ofert upływa z dniem 31 marca br.

Czy w związku z rozwojem plywactwa 
na Wybrzeżu, okręg nasz me pokusiłby 
się o podjęcie tych mistrzostw w Gdyni e- 
wontualnie w Gdańsku (gdzie ma znajdo 
wać się basen o dług., około 100 m), kto 
ta to impreza dla celów propagandowych 
miałaby kolosalne znaczenie?

Mecz bokserski
ZKS JMani —as.JnWir

W pęzyszlą niedzielę, dnia 16 bm. o 
godz. 12 w sali „Polonia" we Wrzeszczu 
odbędzie się ciekawy mecz bokserski 
między drużynami Budowlanych Gdańsk

bardzo życzliwie do sportu polskiego za-J a Czytelnikiem Gdynia. Niedawne pierw 
proponowały Przyjazd ną okrA 10-dniwy i sza spotkanie obu zespołów dało wy-

osobowe,' delegacji polskiej, tldadafcce 
się z prawnika, ekonomisty i przedstawi­
ciela sportu celem zaznajomienia ich z ad- 
ministracymą i techniczną stroną tej insty- 
tocjl w Szwecji,

nik remisowy, NiedzieNe spotkanie, bu 
dzi wielkie zainteresov/anie z uwagi na 
dobre przygotowanie zawodników obu 
drużyn 1 uzyskanie zwycięstwa dla barw 
swego klubu,

Pisarz Jacquei Freeiand, wdowiec, itaj ilę 
o*tatnio dziwnie w sobie zamknięty i posęgny.

córka Simona martwi się nia tylko o ojca, 
ale 1 o narzeczonego Ryszarda Thullers lest on 
mniej niż zwykle serdeczny dla niej a pewne 
oznaki wskazują że kocha tlę w Brygidzie Gel» 
Ber która ma zostać macochą Simony Wszyscy 
ci ludzie l Jeszcze kilka Innych osób sn gośćmi 
Freelanda Jednemu i nich p Flour proponuje 
gospodarz pewnego wtertoru — poi określonym 
pretekstem — zamianę sypialni Tajemnicze strza­
ły padają w nocy przez tego okno ł omal nie 

\ zabijają Floura Obudzeni ze snu stwierdzają
wszyscy że Freelanda w domu nie ma Kuzyn 
Simony Rene Laude zwany Buflalo Billem, stwier 
dza w terenie źe Freeiand wyjethał w nocy 
samochodem i zginął w katastrofie na pobli­
skim ostrym górskim zakręcie Sęd:ia Second 
ujmuje w swe ręce dochodzenie w teł sprawie. 
Detektyw Wenz, który zamteresowuje się spra­
wą, stwierdza morderstwo upozorowane wypad­
kiem Kartka z zaproszeniem na spotkanie w 
nocy oraz szklane 1o-|o znalezione przy zabi­
tym skupiają zainteresowanie śledztwa Mörder* 
czy zamarh na służącego Antonieqo pogłębia Je­
szcze tajemniczość tej sprawy Kiedy Wenz 
ma już dane o parze aferzystów, Brygidzie i Ry­
szardzie, a bodaj i o samym mordercy dokonuje 
ktoś zamachu 1 na je^o życie,

Wenz roześmiał-się: - -
— Przestępstwo musiało być popełnione miedzy 

wpół do jedenastej — kiedy Martin widział Freelan­
da —a wpół do pierwszej. Poza panią Geigei i Ry­
szardem Thulier żaden z gości rzekomo nie opuścił 
willi wieczorem. Nie mam na to jednak żadnych do­
wodów.

Pan Second zastanawiał się.
— Niech mi pan powie, panie Wenz, czy zegar 

został posunięty naprzód, czy też cofnięty?
Detektyw uśmiechnął się.
— To było najtrudniejsze do sprawdzenia. Po­

za tym muszę panu powiedzieć, że mam poważne 
wątpliwości, czy Freeiand sam pisał swoje książki.

— Co pan mówi?
— W maszynie do pisania założony był czysty 

arkusz papieru. W szufladach biurka nie znalazł się 
ani jeden zapisany arkusz. Czy pan rozumie? Ani 
jeden!

Wenz rozejrzał się dokoła, potem ciągnął dalej:
— Kiedy Freeiand wyszedł z willi, zabrał ze so­

bą naturalnie klucze. Morderca przywłaszczył sobie 
te klucze, mógł więc otworzyć drzwi do gabinetu i 
spokojnie przeszukać wszystkie szuflady. Zabrał 
wszystko, co uważał za ważne dla siebie, po czym 
starannie zamknął szuflady i drzwi. Przypuszczalnie 
wszedł potem wraz z innymi do pokoju, w którym 
leżały zwłoki, i w momencie, kiedy go nikt nie obser 
wował, upuścił pęk kluczy na dywan. Tym się tłu­
maczy, dlaczego klucze znaleziono pod łóżkiem, a 
nie w kieszeni zamordowanego, i dlaczego w biur­
ku nie znaleziono żadnych ważnych papierów. Przy 
puszczam, że mordercy zależało specjmnie na tym, 
aby usunąć pewne stronice, które sam napisał, lub 
które b\ły pisane na innej maszynie. Jednakże nie 
wszystko zdążył zabrać. Od dnia, w którym przy­
łapał mnie pan w gabinecie Freelanda, noszę w kie­
szeni coś, co wówczas znalazłem...

Wenz przerwał, zmrużył oczy i wreszcie nałożył 
okulary

Sędzia spojrzał w kierunku jego wzroku i ujrzał 
dwie postacie, które wyszły z wilii i szły im naprze­
ciw. ,

— Spieszmy się, proszę — powiedział Went 
Wydawało się, że zapomniał nagle o wszelkich do­
legliwościach.

— Zdaniem pana, mordercą jest człowiek, który 
pisał książki za Freelanda?

— Całkiem słusznie — odparł Wenz.
— Musiałby to być jakiś starszy człowiek.
— Tak, ale nie wygląda jeszcze na swój wiek.
Pan Second miał jeszcze wątpliwości.
— Poza tym musiałby to być człowiek wybitnie 

uzdolniony. Pośród gości nie ma nikogo, kto...
Wenz przerwał:
Sądzi pan z pozorów. Stare doświadczenie mó­

wi, że tylko wyjątkowo inteligentnemu człowieko 
wi udaje się przekonywująco odgrywać rolę głupca.

Dwie postacie zbliżyły się tymczasem do jeziora. 
Można już było je rozpoznać, ’ ' ; ~

WgK,
POWIES'C SENSACYJNĄ

Sędzia zwrócił się do swego towarzysza:
— Jest jednak jeszcze kilka punktów, których ntr 

potrafię sobie wyjaśnić. Nie wspomniał pan ani sło 
wem o zamachu na pana Flour.

Detektyw nie odrazi} odpowiedział. Skupił cala 
uwagę na dwóch mężczyznach, którzy zffliżali się 
coraz bardziej.

Wreszcie powiedział:
— Panu Flour nigdy w ogóle nic nie groziło!
— Wydaje mi się, że pan traktuje ten epizod bar 

dzo lekko. Jednak niewiele brakowało i poczciwa' 
pan Flour zostałby trafiony kulą.

— Myli się pan. Morderca rozmyślnie celował 
za wysoko.

Nagle Wenz pochylił się do pana Second, szc 
pnał mu coś do ucha i poszedł szybkim krokiem w 
kierunku kabiny kąpielowej nad jeziorem. Doszedł 
równocześnie z panem Flour i panem Koob

Trzej mężczyźni przywitali się, .Koob rozpoczął 
natychmiast rozmowę o pożarze młyna i spytał o 
zdrowie detektywa.

— Kiedy wybuchł pożar, odbywałem właśnie 
zwykłą drzemkę popołudniową na łące — dodał. — 
Pan Flour mnie zbudził.

— Panowie wybaczą — przerwał pan Flour — 
chciałbym zabrać płaszcz, który zóstawiłem wczo­
raj w kabinie.

Otworzył drzwi i wszedł do dużej izby, która 
była p udzielona przepierzeniami na kilka małych 
kabin.

Wenz i pan Koob weszli za nim.
— Panie Flour, byłbym zapomniał — powiedział 

.Wenz — pan Second chce z panem mówić.
Pan Flour spojrzał na niego lękliwie:
— Już znowu? No dobrze, pójdę.
Na progu odwrócił się raz jeszcze:
— Czy pan Second nie powiedział panu, o cd 

chodzi?
— Nie. Pewnie chce pana o coś zapytać.
Pan Flour wyszedł.
Wenz stal w drzwiach i spoglądał za nim. Uj­

rzał, jak pan Flour spotkał się' z sędzią; wówczas 
odwrócił się szybko i pociągnął pana Koob do okna, ■ 
które wychodziło na jezioro.

— Czy zna pan to już? — zapytał.
Wyciągnął z kieszeni książkę pod tytułem: „Zo­

rza polarna".
— Nie sądzę — odparł pan Koob. — Czemu 

pan pyta?
— Bardzo interesujące dzieło — powiedział 

Wenz. — Moim zdaniem brak tylko dedykacji. Gdj 
bym ja był autorem, tym panem Luffer, napisałbym 
na pierwszej stronie mniej więcej tak: „Poświęcone 
Freelandowi przez niewolnika, który zerwał swo'e 
kajdany".

Przez cały czas pan Koob bawił się- swoim jo-jo 
z czarnego szkła. Po ostatnich słowach Wenza twarz 
jego pokryła się trapią bladością. Wargi mu drżały. 
Błyskawicznie skoczył do drzwi, chwycił jo-jo, pod 
niósł ramię... ,

Wenz stał dotąd oparty o okno. Z akrobatyczną 
zręcznością przeskoczył przez parapet i sekundę pó 
źniej zanurzył się już w wodzie.

W tej chwili jo-jo uderzyło o podłogę. Nastąp i 
straszliwy wybuch i domek runął, grzebiąc pana 
Kooba pod gruzami.

ROZDZIAŁ 24. ^

*— A więc pan przewidział to, co nastąpiło?
<— Tak — odparł Wenz.— Dlatego też prosi­

łem, aby się pan nie zbliżał do kabin. Dlatego przy­
słałem panu p ana Flour.

Wenz siedział wygodnie w fotelu w palami. Gło 
•va jego była obandażowana, noga spoczywała na 
małym stołeczku

'<Q*g dalszy Jutro]'


